
I t r .  1 0 4 . B r a k u  r ,  S o t u l a  3  M a r c a ' "  1 3 * 1 7 . B o a  X X X V I .

Keferass** uyshsdzi d^a r a z i dsisi?.sie,
f R E N l l N E R A I  % W l N 0 P ł :

v  K r a k o w i e ...........................................

t odnoszenum do aomn .
5 r  A n s t r o - W ę g . * « o f e :

e j e d n o r * * .  p r i e s j i k ą  poczt, 
c  d w n r u  „  ,

t r  P a ń s t w i e  N i e r a i e a k i e m  .  ,

«  L n n y e h  p a ń s t w a c h  .  .  ,

F l i n u m e r a t f  I ( . g ł o s z e n i a  (in  , s r a t y )  c > r u s z a  s i (  a  a d  s y  l a ć  w p r o s t  d o  A a . u l n l s t r a e y l  , M « w e )  

R e f o r m y 11 w  K r a k o w i e .  —  N r .  t a r ł )  p o o t t  K a s y  O s i w z ę d .  8 5 7 .4 8 4 . 

f t e d a k c y a ;  u l .  J a g i e l l o ń s k a  1 0 .  A d m i n l s t r a c y a :  u l .  j w .  A n n y  3 .  —  T e l e f o n  R e a a k e y i  4 1 , A i n s t -  

f l i a t r o c y i  S. 4 1 , d l a  r o z m ó w  z a m i e j s c o w y c h  1 5 7 2 .  —  K ę k o p . s ó n  s a i s y t a c y c h  R e d a k c j a  n i e  z r r a o a .  

W a  L w o w i e  t p r z e d a i  n u m e r ó w  p o  8  h a l e r z y  w  B i n r z e  d z i e u u i k ó w  S .  S o k a i o w . i t i e g e ,  u l i o z  

T r z e c i e " *  M a j a  I .  5  i  w  B i u r z e  P l o h n u ,  a l i o a  K a r o l a  L u d w i k a  9 ,

C e n a  n u m e r u  6  h a l . ,  z  p r z e s y ł k a  p o c z t o w a  S  S ia L

7 0 «  ■ ! » piHr u l * I w t  t a ls i * r i a a l i ; » i f l i ł

3 t  k e r .  ~  L 1 8  k o r . — h . 9  k o r  -  d . 3  k o r .  —  a .

4 3  ,  9 0  , 9 1  .  6 0 , 1 0  ,  8 0 , 8  .  3 0  u

4 3  9 0  , 9 1  ,  6 0  , 1 0  ,  8 0  , •  .  &  ,
6 0  ,  4 0 9 5  - 3 .  - 1 9  ,  6 0  , *  »  2 0 ,

6 1  ,  8 0  , 9 5  „  8 0 , 1 2  ,  W , *  -  3 ,

6 *  „  W  , 8 1  „  8 0 , 1 5  ,  8 0  , 6  ,  b O .

W przededniu nowe] wojny.
Sztokholm, 3 marca. 

. .Aftonbladet” donosi z Londynu:
Opinia publiczny w Ameryce uważa po- 

r zcchnie mową Wilsona w Kongresie za ostat­
ni krok przed wojuą. Sadza., że Kongres ndzu ii 
Wilsonówa formalnego pełnomocnictwa.

Prasa angielska utrzymuje, że dotychczaso­
we w d a n ie  się Wilsona byhróskulkiem roko­
wań z państwami ncutrainemi, k lóre zacliOM u- 
ja się odpornie wobec żądań Ameryki. W razie 
wojny Ameryka będzie ją  prowadzić na własną 
i-ękę.

Z  f r o n t u .
(Te!, e. k. Biura koresp.)

Berlin, marea.

marca.

Biuro Wolffa ogłasza dnia 2 marca- wieczór: 
Pominąwszy ograniczone walki na froncie 

Artois, nie zgłoszono nic ważniejszego 7. zacho­
du i wscnodu.

W  Rumuni i i Macedonii silna śnieżyca unie­
możliwiła czynność bojową.

Mcya lotników.
(Te), c. k. Biura knresp.)

Berlin, 3  marea. 
Biuro Wolffa donosi: Niemieckie hydroplauy- 

di.ia- i marca przed południem, z dobry 111, j a k  
zauważono skutkiem, obrzuciły 21 bombami le­
żące w Downes parowce handlowe i dworzec 
wr "Ramagale. W szystkie samoloty nienszkodzo- 
no  p o w r ó c i ł y .

Londyn, 3 marca.
(I- rzędów nie) O godz, 1) min. 50  rano nie­

przyjacielski < arnolot rzucił bomby na Broad- 
stairs. Je d n a  kobieta lekko ranna.

Rotterdam,
Donoszą tu z Nowego Jork u :
Ażeby w' Kongresie amerykańskim stłumić 

ostatnie próby oporu przeciwko wojnie, rząd w 
Waszengtonie uciekł sic do sensacyjnych rewe- 
łacyj o rzekomym spisku, uknutym przez rząd 
niemiecki przflciwko Ameryce wspólnie 7 Me­
ksykiem i Japonią, Rząd meksykański miano­
wicie mial nakłonić Japonię do zdradzenia so. 
juszników, to jest koalicyi, i do wystanienia 
przeciwko Ameryce.

Za te usługi miała Japonia otrzymać stany 
Texas i Nowy Meksyk, tudzież pomoc militar­
ną Niemiec. Dalej przyrzec miano Japonii udział 
w- kongresie pokojowym,

Wedle depeszy UeiPera, oświadczył Dansing, Rumunia może i musi mleć nadzieję, ponieważ 
że nie sądzi, ażeby \ Japonii wij dziano coś o Rosya ukończyła już wszystkie przygotowania 
Łom. W ogolc co do o \ ck rzekomych knowau ofenzywy. 
powiedział Lansing: „Nie możemy ogłosić
szczegółów, ażeby nie narażać na niebezpie­
czeństwo życia tych osób, które nas o planie 
tego zamacnu zawiadomiły”.

— ------ .------ -o---------------__
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Do numeru popołudniowego przyjmuje się tylko „Nadesłane11 po 90 hal. od wiersza. — Glosy
p u b liczn e  po 2  k o r . od w ie rsz a .

W  n u m e rz e  p o p o łu d n io w y m , w y ch o d z ą , y m  w p o n ied z ia łk i I dni p u ś w ią te c z r c ,  z a m ie s z c z a  się
t a k i e  inne iu s e r a r y .
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i M U
(Teł. c. k Biura koresp.)

Wiedeń, 3  marcu.
J a L  s'n; dowiadujemy, ministerstwo skarbu 

rozpoi/ądzcniem z dnia 0 lutego UM7 zezwo­
liło, by przy wymianie .leżących jako  kaucye 
oblig.ieyi T i Tl pożyczki na V pożyczkę wojen­
ną mimo różaiey w c  nie s a b . k n  j>aySw'zglęu- 
nie w cenie objęcia tyci; papierów nie żądano 1 
uzupełnienia kaucyi

W y o S r ę t o u i n e  ( r a l i t y i .

Nadzieje Rumunii.
(Tdó/.mrm),

Wiedeń, 3  marea. 
„Die 2 c i ł ;; douosi z Genewy: V talie infor- 

inaoyj, nadeszlych z JaSS, rumuński prezydent 
ministrów D i  a t i a n u zlożyl w Izbie depu- 
towfinycli bprawozdaine' ze swej podróży do 
retorsburga, oświadczając miedzy iuncuii. że

A t k c y s  p a p i e ż a .

Do no.-. ;i ęu 7 Lngane :
Berno, 3 marca.

0  pomoc rJta ludności.

l ’o lym * rygaualnyau i ukiinilnyin \\..tę-pif» wiada —  ż o w a l a  beż w yjątku  ludność Pol.sk! 
pm-zyszly niż •zwyklij, d jk t e r y jk i  przeplatano j'ize«z!a ..mit fliegondcn Falinerć' dOvol>ozn 
eeb wn <t»l.miyśln nemi ..mrełatę- ani i” o E u -  austryaokiegw. T ak ,  byl t«4is. 'kiedy panował 
t o w s k i m, o bar. M o  y s i e J o  te ni ja k  t-o na w h róle.-fwie 1’oiskiem zapal powszc»lmy dla 
dwai-eu IwTrwskńn widać tylko napisy pokki®, Au?lryj. W latach ltK>5 -i 1 D0«> i w l.Gaeli 100? 
nieimeckir i ay ę g  i e r s k  i e. a iiii  ̂ ma niskich, i 1000 ptolckyryiM WK-niee-ii w spam :dy ruch rc- 

\Vyodrąl»ui&iiśe (kiUeyi net bvć rok-omponsala "  ohif.yjiiy w Kosyi. do  K-tórogo się przyłączyli 
/a n-ieprzykpv7.cnie j e j  ilc» Królestwa Tulskiego! i n ^ k U i - a l k e i .  N i e f  .zm o c n i  jed n ak  poparciu, 
Ualicya będzie ..tlrugaern ])a.h-'t w om polskiein". i;* iniw el i-czwój teg.* <1 Li n.n koi zt ,=.taeg'u melm 

a zastanie y, Amhryi? Halieya bowiem u lizymauo. 
zdaniem p. Trylewskregm — - całkiem sic 'Cdo-. luiinoźet jaT-kiej w k m i o t a  u? tworrzą
rwie i a - 1 r \-.t pozbaw iont-i, będzie znjicTnie 1 [' -11 j p i, kioryc.li L osya 7gi->> sze straszę ia rządami 
wpływu na. ten k r a j”. Oo to  bodi? o za admini- sz .V«Tehty. pańs/mzyzną, i Tóg wic ozem, jeśliby 
-n aey a !  Polacy wsyęd/:ieaoka;zali $ie -złymi ad- li rządy rosyjskie. Ale -ie.sk.ty nie umiano

--,07'rzcci ! ostąt/ff wieczór dtłsJwłfjin/).
(Koiesponóeiicya ..Nowej Reformy’7).

\Y\cikv, ? 7  lutego. 
Dy.skm-ya. po-lsk t «iv ..Oośfcerreieliisohb połi- 

Lscho (b'sel!?eha.ik', 'wy.wud.aia mlezylem posLl 
II a i b a n a .  została 'wczoraj skońc-ymia, a ra­
cz'; i nriwtna. Były rektor uaiwarsyle-in wiedoń- 
• kiejro. ]U'ui. W e t  H iy to in .  k lóry  przewodni­
czył iu zez 1 czy wiwsze-iy il^;%iKj i, uzmi-1 ją  wi­
docznie za wycizeipauą. 1 psie mlzioliw.-zy głosu 
zapl-any m jeszcze mowcom SRt-nrknąl ją .  W isto­
cie na len .Autor, ssąntcs/rhema," ntjżna. było jo- 
S»e«ft wiele mówić a le  wyez-o pani byli. — 
słuchacze,.- Dokonał fcg u  pubcl dr T r y  l o w -  
«  k  i. kiórem.u się -zikrwałcą żo 'znajduje d ę na 
1’ . rnzeii.-ring u i nut wygłosić ,,etiu Dauerrodc". 
Mów d pólloic j gedziiiiy i byłby jeszcze ilhrżc; 
jsr-zeinawial, gdyby mewćt, ..sympatycy .Jilcrwift- 
fe&y!i. k lóry eh nie brak  w „Uosiwpr. j.fdii. Gcs/dl- 

cłiafl-** ni'* byli i(,ka-zali z-męezenia, i znudzenia. 
Trylowski czyta 1 różno imcmoiryialy ml roku 
ISps poiozą vr,s,zy j  jiiCo acie, ez\'mie e/.yłalby ich 
jes-zc/o dzik gdę by wv gą ji nie były uię rliezwa-. 
iy i  Łiw ‘owych sym patyków  g'h«by; -Am' d n 
fnhnll . inleht, den Akml.ęnjtśk (idy źfisś ta, prośba 
nio śkiilk,owaki aitó.cnoiA.Aber es skul j.i mml; 
..•'ndert lissdner ycig cm erk tr .  Tpwkri-zam, b f ły  
l o glosy i przerywrania isyunjratyktnr, kterzę czę-- 
.dó <r;kl.ukiw?ili wywiady iiiowcy iskra!ńsldago. 
Dr Trylawb*kl Mtsluć.ył w zupcdnoo-el ma to  okla­
ski.  Zara 1 - -egi av.klce.znk: tiobnzo wwoją j ubfe- 
•caim.ść, bo cpąwiiidał hLUnye i h istary jk i 
w|ii\At. ubliżająco d la  ludzi jio-wuin.yelę znają 
•oych 'aae.z flcraęj 1 ńtiośmnki 

Czy streszczać m-aav 
WTaśdwii? jvst t'i> 'z-bytoeznem —  W.ysta-imy. 
I t b y  rnóże powiodzieć:. wygłosił jedną ze swr>.

bee tego, 
fnnkcyom ije , a p. l ry

ttgo  chlapa, j-.ozyskać. jen-o zożom * go różnetni 
zarządzeniami. Odpierając atak  p. Tryinw.kić- 
go na UuKw skiego. eświa^.lez i mowem że czło­
wiek lej miary, co Tadeusz llutowski, chyba 
na to m c zasłuży], nalomiu-t. pizypmmsuuł p. 
Trylow-skiemi:. któiy' dziś sięga po palmę pu- 
liyot.yznru auslryackicgo. 'ż,e nie ta k  dawnie

.ażal w parlajnoncło w
toj ........

.Maitedonii polskie j- ,  puczem arroszeie streścił 
.piozyly w'my prbśka.m nkiaiń~ki, k tó iy  brzifti:

(ńiHcya m a b y ć  pioicl-za e 1 o n ą na w-eba- 
duią i zaeliod-ui:.. Wschodnia, czyli . .ukraińska 
ezęść' twifrzy 'o>nb.ne królest-.ra. które avy!ńera 
własnych jmslów Go jiarlamenlu centralaęgo 
lUHllirg- katastru 'mirmlawego. iśraj 
mieć wi;iVnr dejnr aniui.-i-mr-i ;:<Ia.l-:a Tkraińea 
w' "Wiedniu, ma-iszaika i kiainea. i csłibnogo na- 
inie.stnika. który już nie mim bvć ( kraiucein. 
lik
p a n s i w e w y '  (nnczi.e nrawa i i  wngole ;
ięgne-wsanie i iiiauczanie języka 'liiomiwkiego projekt wiet"zimn > pokoju'- •nartułotro-
bed/ie itioi-wszmrzedną tinsk;; . .kra ju  ukra.hi- radowego i z tym purjoktem p”zyjść aia konfm 
skitg’o<!. W' lym  celu w szkołach tóżik przed- T d u y ę  ]tokojową. 
mioty wykładane będą nr jo/y ku diiemiocknn. >!ap!salo się je. zc-/e wielu mówców

•lnimstratórami. „bo przclkiwazystkieni nie nrnie- 
ją. po aneiniecku". A pztein: . .Oalieya może
iakżo zechce gasp oda re/o się 'Wyodrębniać i co 
•pachną w lody fabrykanci z Austiyi zachodniej?
R-usćni ipo wyodręlmleniiL -nic mogliby wiceej 
upolować do jiarlamenfu ‘centralnego i piłowa'- 
dzililęc |‘i. li tykę rozpaczy1'.

Na.slra-'zy szę .w-zcstk:c]i aiastateeziije op;.- Danii, gdy pieśAami wyg. r/ 
vsieil/.ial j iszcze ces aikieoś o . .( ‘hnlmland-. te j lwwLiyiu kierunku.

Tosol idiweiistein zakouczvl: 1’ “hn y byli 
ws/a (Twnrty-mi, lyeerskimi przcKuwaukumi ze 
.ęiokojcin s|rog lip luja w przysdość —  niimo p. 
'frylow skiego.

Piękne to lirzemówicnie nie p ;z ;>talo bez 
wiażcnia nawet ma audyteryum niezbyt dla n cs 

ten musi lu/yehylnem i nif.wea zbiecal dowody iizaaiua: 
Radca koniereyaLiy M c i  n l  eświado.yl się 

za aiitomunią nanodową. \\'aśnie narodowo po­
wiemy iaz na z.,.węszę wniknąć z pernuwadmi, ak 

'kr.iiińry gieddzą «ię na',rn i ej m i e e. k i  j e ż y k  bowiem, zibwuein jegb, „nr są jedną z przy 
a ń s t  ly t w r  (line/i.e hi iwai .i wcgóle pic- <-"/.yn wojny. Należałoby' wice już ‘teraz wyprą-

między
nimi poseł ruski Eugenim-z Lewicki, ale prze­
wodniczący' prof. Wett-s-toin. dziiękując za liczny 
uiT/ial daLza dyskusyo zamknat. Sz.

(.Tcww-no h.ucziie brawa). Niemcy' zyskają 
w.ię-c, silni g.o sprzy ruicrzeńca przta a Polakom.

Na Ic-ai 'zakończył p. ItylęAcsk juzemówie- 
uie, 'wzno.szcje ckezyk: ..Ifoeii uesjerreieli! Hcndi 
Lk-raina!11

Publiczność objawi Lr zgwdę na- ton okrzyk, 
prezem ra b  a ł  .głoa w zaślep-wie nicołiecaiógo 
■refaroiita gzssht il.iUtanas jfosel fiu- L - o e w e n -  

■ te in ,  który w dcskenałeni ])i'zamóavkmiu"1( ć atów nr. ogólnt zgromadz.-nio Tmlicyjskug; To- 
wfaral aię przede wszystkimi! podnieść nieco por "arzgstwa Kredytowego^ Ziemskiego « a  lata 1915 
ziom dyskusyi i przypomniał zebranym, że (̂ ° 1V ®̂- Obrad, toczą się wiendej sali 'whrsne-

rlntośł dla wy- SP gmitchu Towarzystwa: delegatów' przybyto 53.

C a l .  | b w .  R r a ly » O f f i B  l \ t m \ i
We środę we Lwowie rozpoczęły się <ń»rady nie.

• r . .. iiensl-ic '11- w " V n  nv  ,V L'skjc dy wdduaimi. Ilząd chce zwrócić swą uwagę
1 d<ivdoiiv.C> 1' oficyaime g ó w n ie  na nędzę indywidualną i przyjść spo-
pow i a 1 • o zaosi - u walki łodziami łcczeństwu z pomocą na szerokiej podstawie,
lK.dwoduenu tU.p go nm z uąl w te j  sprawie Dawante pieniędzy V  gotówce nie miałoby sen-

Vlska- e ‘ ’ u; donosi na1 o- s*  i>zati zwróci ełówuie m vtoe  na nnlanitniit

H o o f o r  ośw iaIc/.ył, żc istnieją v .*a  rodzaje pk-Kh 'słunhwezy mlorizal w strunę -wcweliiiie-,f-ron-t jeśacizo u ele-i ojcżJisiMiać 'wg^ab łto»vi, torim-. OltTO llPl Ur/t lild . 4-Aft'ł Ał*tr.‘i 1 111 .  *.4 .* * T • i ' . ’ • • • i • i ' i - anędzy, spowodowanej wojną: tery tory alua i iu-

żadnego• A -  i-., , -T. : - -   su. R ząa zwróci głównie uwftćg na polanienie
miast, ze Wohta _ap osto łka  w trosce o katoli- m ;ęsa b s

Minister skarbu 8  p i (. z JU u e U  o r oświad- 
W0J~ czyi, że zamierzona przez rząd akcya wyina-

mioe.ko-patryotyezną, irndajemy pokrótce jo  
wytV'0‘d.y. Niech ^ie i polska 'jni.bl.iezirość n .  

bawi i —• dende się, «o by /»ię. aiie dzieje w (Ja- 
licęi.

Nip w=zy.>tkim mp. •wi-adomo, że ,n (Snlioyi i wola: 
‘/.musza się 'Irażilrgo 'żyda. " aby--się uważał za froirci

''acy ,uic nie mają przeci w,kektom-u, ale s ł ' 0- 
w a 1111 s a m e m i n ie 'i w a 1 e z -a s  i ę a  f i ­
rn i j  ri i o p r zb y  j a c i e l a k  i-c h. Jeden z 
syhi)va'tt ków p. Trylowskiego' przerywa mowey 

Wo list dIe palniNclie Armec'1. „Na 
-  'Odjtowiedzkrt p. Loewer.stełu

ków anieiykańskieh, pruniąe pi7,j'ezynić się do 
zażegnania grożącego uebe/jiieczeństu a woj
ny z Ameryką poczymła oewne kroki za gośre- gać Dędzdo rocznie 300  milionów koron. Ezad 
nmetwein nnneyusza p a ^ k i e g o  w Wiednie i z m ie r z a  też podjąć ćlmiga if iw ę, t.|. godwyż- 
przeds.awiciela Austr.\i pzy V\atykanie. W l e j  8zyc z a l k i  dfe rodzin powołanych do s h ż b y
sjnmł-n doręczona został tez, według donic wó«skowi iwoiskowei.
sum .v-poiniiiaiu-go pisma nota werbalna Wa-| yy }(łj spMwic odłmd:, s i ,  osobne naradę dziś 
ty k inu , w kb.re i papież prosi A u st^ ę ,  aby pt7A,d )H,};i(lllitMrt. ' ‘
przyezyniłrt się do złagod:ema walki i poczy-i
niła wszystko, to  leży w j  j  mocy, ahy nie do­
szło do zbrojnego Konfiiktnpomiędzy Niemcami 
a Stanami Zjednoczonymi.

Proces pra*owy.
Haga, maira. 

(id dłuższego czumi 1ueHr się tid.ij proi-tó 
przeciwko redaktorów i ó o i r b d  e r b  w i. ki.ó- 
ly  w artykule /.anduszezon ni w „ 'relegrafie". 
nazwał pańslwa eeiilr;ł]n(. '..btiwykami Euro­
py". Sprawa ti została przehzana-sądówi przez 

W ysiSka Ita ię i przeszła ,jiż kilka- instaneyj. 
Prokurator żąda 'Ra Sehrłhhra u miesieczimj 
kart więziennej. W yruk j f ‘SZ'ze nie zaoad!

(1 elefot '•)■ Ozy słreszewu' me wę pcski T r j  lowjkiegNi’? — właściwie rńe e-hcdzl tutaj o trybunał dla wy
Y ie4*«» 3 marea. _ WTaściu m jw t  t'o ztytoeznem —  Wysta-imy. berów galieyj.-kTh. Pr/wehodząic więc^Uo wla- T’o «agaj«ri« obrad przez członka rady nadzor-

O .rczorajszoj leon crene., i u prezydenta mi- Tc;|jy uk.żc powiedzieć:, wygłosił jedną -ze svn>- 'cHvog'0  tematu dyokusyi 'za'znwc-?yl p a n w n ic ,  l'7Cj  P- ^ . o e  h o wrs k i 6 g o ,  który [.rzedsiawil 
uistiow w spra ..ic  .ikeyi zar)oraegow'e,i dla lu d -y ; .n ; i> ; iy i - h  m ó w / . - r d e  wobec tego, żc już żo Pol. ka zaw. "c miała i nńot łmiłzic fionfc swój nu ĉ<< nam. Amouicgo Z o l l a  juko zastępcę i o. 
nosci przynosi ,N. Er. Presse“ następujące pa łaniem 'kółka  k d  nie funkeyom ije .ra  p. T ry - '  skier;nwwiy przLtiu Wst.bwdn.w4! - T o  należy Sta misarza iząńmvr.go, iu  przewódmcząeego chrmlom 
mmzegóiy z dysi.usyi: Munster generał major i,)W.dd „ml captaiadam bcMieTOlomimrńTniemie-biei uils-yi libtouyezriej. Jeżeli l t  u sini i circa ton wybrano j>. (bkam  S c h u d ł a ,  a na jego zastem

‘ * '■ "  - .1 a—  — 1---------   ' ' • ' - - eę Stanisława bar. K o n o p k ę .  Po <pra*mówicniii
przewodniczącego zebranie- przyjęło do wiadomo 
ści protokół z popizodniego walnego zgromadzenia 
i spraw,ozdiHiic uciy nadzc-iezej o dokonany-ch w 
listopadzie roku 191(1 uzupełniających w.yboraefi 
dek galów. Następnie zabrał głos przewodniczący 
dyrekcyi bur.' Stefan M o y m i-11 o s o c i ; .. c k i. 
Rowitawszy ‘Ogólin zgromadzenie po raz pierwszy 
jako prezes dyrekcji,  przedstawił, że w łonie dy-
rekeyi jśytua.cy a. jest e-iiwilowo trud na. Dyrektor
dr IPtodzimierz Koy.rowslci zaniemógł w,roku 191(1 
bardzo poważnie i -od .szeregu mi sięr.y jest derok- 
e.vi /.iiiuszona obywać- .się bez pracy i rady czło­
wieka tej miary. Cięższy jeszcze cios dotk uął -To- 
wanzystwo i jego dtrekcyę przez si-ratę a. p. Frau- 
ciózka RozwoiTow-.kiego, wiceprezesa Tnwarzy. 
stwa.

Trudu., jiolożenie kraju 1 .ziemian.- ,vva — mówił 
dalej b.i.r. Mięssa —  znane j.-st uobize. PckI tvi.ł 
w zględeei niewi( lo sic ziulenito. To też i pohrżeuie 
naszych dłużnik ów jest w tyeli siennikach iijh» 
m yraz ciężk.e. rl t-m większy cięży na na-s ‘obawia- 
zi-k. idę dłużąc i miszy-m dłużnikorii i naszym wiV 
rzyeiełe.a, jiudulać tenm podwójnumu żadaniu. 
J (o zadanie j. sd najtrudniejsze. Ale wojna nie zmlo- 
uda na; w n j^a jch  elia.raktera.-cii i zasadimh. Po- 
łnżenie dhiż.niluuy j.-st gors/em, ho szkody po-nie- 
siiuie przez ziemian nic.-ą .ieUi l wynagrodzone, a 
i świadcz.,uia wojenne niesiono ofiarnie w interc-sie 
całego paiWwa nie są 'naw et yv najdrobniejszej 
; zęsci powetowane. Pohiżuuie wierzv cieli zaś na­
zwać należy stosunkowo d-obrem. N a s z e  w a 1 o- 
1 ' m a j ą k u r s  z n a c z n i e  1 e p > z y aniżeli

IĆ ciągu dyskusyi rozważano też zamiar 
zniesienia jednego nnia bezmięsnego w tygo 
dniu, sprawę -większego obsylania targów na 
mięso i Hregttlow mm oeu emillony żywności na 
spnsóit'.stcasbiuski. t j .  oznaczenie cen .stoso­
wnie do dochodów. Eoruczoiio dalej myśl. aby7 
zamożniejsi, k ićrzy mogą za-iąpić cldel. i mąkę- 
mięsem, z.rezygnowaii z e/.ęści swych kart chle­
bowych i tnączuych na rzecz ludności biedniej- 
j/cj.  Ponadto zamierza zad zu-idć Tiuaitsnwo 
u ziiacznf'j mierze kuchni..- wspólne.

Prezydout minislróu lir. < M a tu M a r t  i n i e j h (j ą ! u l  Merza llallyi ki.*g!) do ( ż

Polaka, a, je-ś-li tego  ®.i»ąchca uczynwć, ■loar.blStekj ,.f w jfpobaeh aiurozóaiy eh krzyża-mi na- lieznycli 
ga- 'karo-ni adin-i-i is-ttmwrjnyiii1,1 3Wjk> że Litw ini jteJarali bitwy, a- lh-ziie uznania, mo stro-n-y aai- 
-iiieiiayridzą ł to k k ę  i jrohuków'. a Ka.śckfjs-zko'11 -sEry aulciego 1 niemieckiego iTo-wód-zlwa .są rów-v 
Mirkiewież byli —  acmegyitanu! Szkól lai-skieh '‘ii-ież !dffv. (y.iami świetny cli (z.emów te j  armii^j —• 
1cPJgv \ cli jes1- w j.nrw-dzie w Oal.ieyi więcej na. 1 Huczne -okla-k1 w o Btir.ońy j»- >lskioj ty torowa ły 
wet. aaiżeii palHcich, ale cóż «■ -Ic^k kiedy >v’ ' lym męskim slotu m. Nasłępnic prz.ypom-nia! 
jtóąli ido-uczą. )io'iiiemkmkii-i-ak,-ażi hy dziooko ni-onca, ; -tk bliską nrz&t«y\Viisi.nie-u'ia była już 
ruskie mogńo się jnYźniej ks/tałc-ić 'i czerpać /..-piawa iniiwcrsytot-u -ruskiegio. Było ta  jr-yz-aze 
bowa-fctw literatury .ii-iemieckicj. T eraz  -nic ma tylko kua tyą iza-u . P olacy  zgodzili się byli 
jednak już renegMlótt 'W 'inrrod-z-ic fu.-ki.m. “— j-n.t- 1.i 11 imtwcrMl-ol, ale 7. 1J'0tyj- nallc-ltędził'' 
/•niikly czasy iud'd -gcnLe :Ku;emi?-nii-t.k«i» wtmly w i-arLmuiści, że rząd petersbursk] rewa- 
Polo-iius". Dz-i- j.-sl. mtwiadu-ie. Dzi.-- Polaeyjżalłiy  zaliżcni. n u l  wersy i .itu w Oairóyi 7ai „e»- 
;. w.culualza do Pkraińiurw, ja I. o lem śwk-nh zy '*n* -lelli". ..N i e  1 -'a I a e . —  R o \ a je .
j --y kład T y szk iew icza ,  podpuikrw nika 
kun -kitigw i me-L-opidii-y 8/( ply.rdrir.go.

I ulaey byli i będą 7ai-u >/.e w rugami Niemców. 
u '|‘ 1 p.ó, <Ń) ->t wa-i./.ae. Pol-ke. Lepiej id v\ i.r-zYe

N i
-t-

r  111 i  ivu. d akże  kompromisw r u g 1 (
w -irrawic ~cęjuit>wej reformy wyborczej był 
św ia-deci w cm dabia-j wali Polaków- ii elieci p-ozy- 
.eLi w z-irmlzi. Rimómnii, . .Jeśli 1‘aaowio chco-

zażadal, abv dotyczące ju-ojek!. przedłożono':..,'/.! nar L 
mu najpóźniej do dni id,

1 ( Taraktoiystyeznem  .j;

1. neg o.

S1 .
1

z.- w k oid erc ii -■ .-z.....................   . . _ ___ ..
eyae.h tych nie brał udziału przedstawiciel (Ta ka paii-rwowy ,11 .dych (rzceh -Jiar-młow l ;krant-

odgiywa.' Iiędą pierw./.ą ra!.-licyi. Pwaga red.)
i

je d n o  wielkie pau-l-wo - . -  a lanże i b y ć  i k i lk a  -e.ie w tviu dmdm nami ra-zem junicowat wtedy 
ntaiyeli  j a k  kii-m-niuje p. Ti\ b>w.--ki ; .idżr-ie z- nami na b a n i  jir iee iw  A\ .>eho(l.»v-i. —  
U iw y .  B ia łe j  K’ u>i i Ekia-i-iie. k t ; k e ‘c ią u a ą ć  Brd ,\l. /.amia-l Kg(- usiy-./a l-irśiny ró ż m -„ r o z b / o d -  
' • "  "| yyi.-rm- j. -/(-z p. Trykni.-kiogO z memorytilu rn-

Tkiego. Nie. pan-ow-it Lo nie je s t  polityka bic-dry- 
aa--ka, la nie je - l  także jieliLyka. ukraińska.",

/ a 1.1! w i w .-zy >ię 7, p. T  r y 1 o  w k i 111. prze- 
:cdi p. B o  eMV e u s-t e i u do polemiki z p. 

B e d 1 i e li e m. -AęAĄ nie twierdziłem —  po.

już u»is 7.a*va.rl\ suju-z przi e-iw 
'nLcc. In a tą  więc i.adz-e.y e«aj .-crinyiii sojn- 

'kiem dla Nie-mców. ft-imiiard/u-j /.;• w- -zwią-

c\

f R .  RAW B iE D E O N .

2 (C:iąg dalszy)
I ntc/Uiii. jimruszył się na .kw«e i s-pojr/al ku 

WTCdcm. V. i/lie -Mai elrorąży Wa«bt-w, o-to-ezjo- 
ny graiu.nlką -zucliót.. Przy runk-nrdi twarz-m-h 
[i ly - k ' la  w jiól-muku -lal barne-t-ćw.

1 Bi inlz:(--tuV'
— T a k . poriii-z-nikii.

I ’i zrw wiliiik je,-l
-• ' iew c/.yna...— z hżenioni oiipo-

wied/.:ai Wacław, wy-nwaiac frz-lTtl jiorucznika 
za kry ią -zi-ri-gmni ;p<yt..'u-. (ifiau /.mierzyd ją 
-pajr/cnn-iii. iielncai nie jilm iśc zdziwienia i 
.-.nu-w ,1.

I ) / r e w c z y n a P m  chyba dr\ i - u  rozka­
zu w [

/.oliiicrz'- w ?H'zyiuali oddech, s p o g lą d a ją c  to 
na ojjeerow. 1,1 na d/iewezyjię, i/tóni iiieśmi.-il-) 
'•ta.la ol;t in.ku i  w^^patizmia w podłoga.-, zwijała 

j l(a 'Vown (Pobjjo-nu pa.lca.mi końce e li iM k i.  N ;
L  ack-iwa jdonęly silne rumienóe. Za- 

W' i; gtuic-wne. Mowa po-ruo-znika; treść ieh 
grzyft sl;,l,i. po iiz-kle iozki.la sic -j»o strunach 

jeffo iluiszj ' raniła bolcśnió mł-ode lu -a id a .  B y l 
' v  zy -ton zati-jc-nichy na- drodze żveia. —

Ow-- 1110 Z:u ' " a'l j e(Jir<Tk. arm aigial i ę . —
' »«• n eprósLuwaay iimlrdósl czoło i. śgjj'i- 
(,dw-azme wtoczy wego L-oiimiiUiajd;!.

Nic, p.mau zidl-u! Przeglądnęliśmy en-łą 
w if-ś i -zaledwie trzech starców  się z-n-aki-zlo, z 
których żadnego ‘do prowadzeń La nas użyć nie 
u rożna-. Dz-icwezyi.a- la- zaprctpotirawala M  sa­
ma snvc. tislngń. W-aludem siię dl-ugo, -nim powzią­
łem deey.zyę... H i «  Tia nią!.. .

—  Dzireoko!... —  pc-myślał i iw e śm ia l  się 
serdecznie. Z ust oficera Lry-skąki ‘O-jcowbka 
szcz-oroi Zbliżył -się do toiowezyny, obejmująe 
ją  ciepłem spojrzenie-m.

—  J a k  śię liazy wasz?
—  lYikta...  —  szepnęła niechęinic.
—  V  e lo r ia ! . . .  Zy, ACitoslwo! —  Jótu kroh-w- 

- ki!...
—  Zim.--./, drogę lo młyna? '
—  /.nam.

\ nie. IjtorSK ->ię?
WHcla ];rdi!ind.a jas-nemi .--plotaiiii otulono 

Czoło j spojrzała -bydio w oczy oficera. Na je j  
nłoiloj. dziecntóej jeszcze twarzyczófe malowa­

ła hię -p'G"wag';( lat dojizalyeh.
— r ,  ego? l e j  nocy? Nie. nie bojo >i<-! —  

(? a /e-khi -jmkojnie.
Na u-kwli 1 '<;riiic7 nika zga I uńmiecli. Zn./u- 

mial grę dziewczyny, k-132 ni; /.-nueniajfte KDifji. 
pmawdl dalej.

— 1 ® w  dz-'s straszna. — Pi ócz niej ciężka 
i 'id-cbeizp-ie-czna ezeka cię dtmga... walka...  mała 
bohaterko...  a  możo...

—  Smierc! — saylAio d-okońijzyla Wik..-a .i 1 o • 
ześmiala &ię 'głośno, pruwic ‘Z-lośliwio. Opuściła 
na v i-nrioua 'wełnianą, chu-ukc, wycięła piersi

i stała dumna, jłownta siebie, jakby  od je j  w y ­
roku zależało ‘Wszystko. ' }

—  T a k ,  k-irle c ł o  przebierają...  —  dorzuci! 
oficer, inagnip: podt-rzym-ać raainawę.

Brak ło  -mu jednak  słów, /mieszał .się. Brzetarl 
dłonią 'zmarsz-c-zone e-zalo -i nsiadl -na. la-wie.

Przed oezyma przesuwać mu s-n 'pec/ady naj- 
reiznm'?Esze soeuy i obrazy'. Tonąc, w paw.xiz-i 
1 arw i blasków deptał na szmaragdowym ko* 
biercu lopalc i .'/.akry 'kwiatów i hląffeil wśród 
sieci ścieżek, krórc biegły w naji-w/maiis/ych 
k w u iik a c li  i przecinały ię wzajemnie. Dalcke, 
za śim-m obiaiiiowaiiicm li-ów palba d e  zlała, 
rubinami wysadzana Laruna zachodu i zminzch 
rozeicliiI się |m strojny m kobh.-reii. iikl idały 

ię- na iion en nip, a on, blądz,ąic ciągle, znaln-zt 
się ua-raz w sdęjoc.iach 1*0 cy. /. lękiem zatapia! 
wzrok w toń czarną, b«z Jł3(wiea- i granic, poty­
kał się ;o pnie, ranił ciało na .krzewach kotem * 
My eh. Oś.fatnielł (1 hy m ai sil, aż emdluly upadł 
na jiuśt-lel mchu. 1 w tej '*hv ił. g dy  -z usd g o rą ­
ce zrywała ma si;; jtragnienie. -zohaczy] jasną, 
świetlaną posiać. Plcinęla /bok ni;-go jia skrzy­
dłach własnych pioinicni. ,1 za ni." g"omadka 
ludzi, tila-dycli. obdartych, ze -zpou fu'zl®®fnej 
nędzy w y rwanycli.

■ - / ‘ liderze!  —  wys/zepkd z deżonieni.
L u  płoną! w bia- kn, co c-d anielskiej z.lewał 

się postaci. Posiyszal -teraz siowa. -l-odkie, ja k  
bi-zęk -liry.

—Tu ściekka- do mly-na!
Zorwa-I — I(*, by hieBL za bla-skicin. całować

(rpalc aniel.fkwh stop, loez —  postaci już nie 
by ten

Tylko gdzieś n;t kościelnej wieże wydzwa­
nia! zegar godzinę.

Porucznik spojrzał mimowoli na zegarek,
—  Dochodzi dwunasta.
W stał 7. lawy szybko i pociągnąwszy W acła ­

wa w k ą t  '/by, rozmawiał z nim chwilą.
W i< e w drofic! śzeześć wam Boże chłop­

c y 1....
Poiusz; la si< grujiiadka i bez. hałasu wycho­

dzić' pOezęi.i z izby. Wikła. "Iiibina elmstką. 
wyszła z Wacławem.

Porucznik, drżąc, odpruwd/.il w/rukiem tw irz 
każdą. ) .oJt się- iiijiotem krok.ó,w . 11 ąc.-miimi kobi: 
każdy, najdrobnic-zy szmer P y l  m u o-raz dro- 
gim,

K tóry ś  z żołnierzy zagwizdał kujawiak 1. Ru­
szyli w drogę poprzez morze i-iemniinśei

Na stoh dopalała się świeca.
Porucznik usiadł przy stole i pi/eiarl dłonią 

ey.oln. Dziwmy lek oziębi) mu naraz seiye.
A jeśli zgina... i ona!...

d i oknami s/.alala noc.
JJ.

Po przeszło godzinnym marszu znalazła się 
gromadka legionistów' na śkraju świerkowego 
lasu. Chorąży Wacław zarządził krotki odpo­
czynek, droga bowiem wśród pni, przez -gęs-ta 
zarośla i krzewy nadwyrężyła siły żołnierzy, 
żunęczeni, kładł' się zaraz na mokrej murawie. 
Nad lasem hulał wicher, świszczał złowieszczo

i jęczał, to wil się w pasy i i łamał wierzchołki 
drzew. Kichy chmur, b y  rozpięte a 7 eroJćoskrzy­
dła szatana, zdawały się opadać ku ziemi. Z ich 
wnętrza buchał ogień, zrywały s ię  błyskawice, 
d-ibywal s ię  grzmot po grzmocie.

(łhorąży szukał Wikty. W świetle błyskawi­
cy' dostrzegł je j  postać opartą o pień i pods/ed! 
ku niej. Dłoń jego dotknęła mokrej chustki.

—  '"Bobie zimno?
— Nie —  szepnęła.
— D un ci mój p!asv.cz. —  zaproponował i 

im- czeka jąc odpowiedzi. zAjiTl go z siebie i otu­
lać nim począł Wiktę. Wzbraniała sic od przy- 
jć lu i .  zaridod i ramiona lecz w końcu uległa 
żądaniu Wam 1 wa.

Pan lora/, zmarznie -  rzekła, ih/Jąkfł 
jąc. da się nikomu na nic nic przydam, u 
pana szkoda... p.m miody...

I młode kwnity za mi; rają w1 czas Uu 1 zy, 
Widocznie poirz.chna ofiara krwi. skoro ją  na­
ród ddnda. Lecz pow iedz mi, P ik tm  eo , ię 
skhn-ihi do tego. ahy nam towarzyszyć- w dn>- 
(lz( do mogij.

-— .1 pana coż
—  Obowiązek Polaka.
—  da także z Polski! —  odparła 7, dumą.
Mclodyą miiośei zagrały  dziewczęce słowa,

silniej niż rozkołysane serce dzwonów. Cczut 
Wacław w te j  obwili, że w serce jego 'zlewa się 
balsam cudowny, rozkoszna woń spływa w usta.

—  T y  z Polski! —  powtórzył 7. zachwytem. — 
1‘oiske kocha z ! ----------------------  (C. A  n.\
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f c t y  z as taw n e  iimy-eh Lus-tytueyj. K u r s  n aszych  
l i s t ó w  z a s t  a  w  n y  c h j e  3 1 o b e c n i e  
p ra w ie  o 5  p r o c. w y ż s z y  a n ż e l i  p r z e  d 
w o j n ą ,  bo o kazub i się. że n ic  n ie zabezp iecza  
lep ie j n iż ziftinia i śm ia ło  rzec lnużn t. że o p a rc ie  
H W M g o  b y tu  m a lc ry a ln e g u  na. te j p o d s fa a ie  p rz y ­
c z y n ić  się m oże najl«]U*-j do u trw ą le u ia  na-szfcg-O 
b y tu  n aro do w eg o .

P o  Jao w te  La r. i ! o -v>y-l!o> .ochacki.igo p D ,y h ń -  
* k i p rz e d ło ż y ! sp raw ozda  n ie  ik u m isy i re w iz y jn e j
0 cz yn n o śc i d y r e k c j i  i z am k n ię c iu  ta c liu n k ó w , nad 
ozem d y s k u s ję  o d łożon o , a n as tęp n ie  z a ła tw io n o  
szereg spraw  p rzew ażn ie  .-e iin iu i- ;ram jue j n m u ry .

S p r a w o z d a n i e  / d z i a ł a l n o ś c i  t o w *-  
r z y s t w a ,  przedłożono delegat u ni. daje interesu­
jący obraz J/.ialalnośct wojennej jednej najpowu- 
teiejezych kiajoWycIi in»tytucyj finansowo-ziemiau- 
skieb. Rozbrzmiewa z niego ton minorowy, czemu 
zresztą dziwić się trudno. Przez dlogie lata poko­
ju przyzwyczaiło się Towarzystwo zbierać idiRe 
żniwa swej skrzętnej i przezornej gospodarki. 15y- 
lo ono podporą ziomiaństwa. któro 7.najd»walo tu  
w  tyzasje przesileń pomoc łatwą, i podaną po obywa­
telsku. Psibrwaiii.) ku podniesieniu ekonomie/ne- 
mu kraju popierało Towarzystwo zawsze, cliętnie
1 en e rg iczn ie . W y lm c h ła  w o jn a  i p rz e rw a ła  g w a ł­
tow n i o n o rm a ln y  to k  in te re só w  T o w  n rz . =fn ą. 
zw łus icza  o k res  in w a z j i  rosy jak ie j odbił się na 
n icm  d o tk liw ie  —  tuk , że d o p ie ro  vv d ru g ie j p o ło ­
w ie  ro k u  101 .*> T o w a rz y s tw o  m og ło  w z n o w ić  s w o ­
je fu n k e ye  w  szerszym  zak res ie .

Z  b ilansu  T o w a rz y s tw a  za ro k  1 9 1 5  w y n ik a ,  że 
obrót k a s o w y  w y n o s ił  w roku  11)15 w g o tó w ce  
•8 8 ,3 1 5  8 1 1  K  t '0  h, w  e fe k ta ch  zaś !).4 5 it.7*>7 K  1 8  K  
Ju ż  te  n ad z w y cz a jn ie  n isk ie  c y f r y ,  n aw e t w  p o ró ­
w nan iu  z rok tom 191 1, św iadczą, o w ie lk im  zasto ju  
in te resó w  i ż yc ia  gosp od arczego  w e  w sz ys tk ich  ga- 
•ę-ziach w  c a łym  k ra jn . a  tern sam em  i w  in s ty tu c j i .  
Spow m dow alo  go  oczyw iście , t rw a ją c a  d a le j w o jn a . 
W  n as tęp stw ie  w o jn y  sk ąp o  t y lk o  w p ły w a ły  nalę- ' 
t^ tośc i ra ta ln e , n ie  m ożną  b y ło  p rz ep ro w ad z ić  lo ­
sow an ia  ob ]i-ów  T o w a r/ . js lw a ,  atd ■wydawać' rm- 
<vyc!i p o życzek : vsreszcie obniż\ 1 się og ro m n ie  do ­
chód z re a ln o śc i, k tó ry c l i  w ła ś c ic ie le m  je s t  T o w a ­
rz ystw o . W s z y s tk ie  te  o k o lic/ n o ś ' i dos&rtóeznb.* 
'isp raw ied liw  ia ją  w y k a z a n ą  w b ilW STO  za rok  1 9 1 5  
s t r a t ę  8 9 .5 .2 1 9  K  1.8 li. < y f ra  to pow ażna, d y r e k ­
c j a  je d n a k  n ie  w ą tp i, że z nastan iem  n o rm a ln ych  
d o su nkó w  z a s ia n ie  o n a  p o w e to w a n a . .Mimo w s z y ­
s tk ich  n ie k o rz y - tn y ch  d la  iiis ty tu jc y i s to su nkó w , 
popyt, za li- fand  z a s ta w n y m i T o w a rz ys tw a  przez c a ­
ły  rok  1 9 1 5  dość s iln y , a  w d ru g ioem  pó łro czu  1 9 1 5  
ro ku  n a w e t  w z m ó g i się ta k ,  iż ku rs  ich kw k o ń co w i 
ro ku  1 9 1 5  p o dn iósł s ię  n a w e t  ponad ku rs , j a k i  b y ł  
n o to w a n y  na g ie łd d c  w ie d e ń s k ie j po raz  o sta tn i 
przed w o jn ą  2 5  li.pcs 1 9 1 4  ro ku . W  ro k u  1 9 1 5  n ie  
w y d a n o  żad n ych  n o w ych  pożycz  '... w p ły n ę ło  zaś 
z t y tu łu  s p ła ty  p o ży iw ek  :ł,0 2 d.7 (i8  K  8 0  h. Z  j^oil 
h ip o te k i d la  p o życzek  T o w a .rz y s tw o  w y d o s ta ło  s.ie 
w ty m  czasie  z a led w ie  1 5 9  m orgów  g ru n tu  łą czn e j 
w a rto śc i 17 :3 9 t> K .

C o  do ruk it Taić), to nad z ie je , ja k ie  ż yw io n o  
* jeg o  ] (w ą t k ie m  co do p o jy a w y  S to su n k ó w  z ie­
m ia ń sk ich , nie z iś c iły  t-ię. P o m o c  f in a n so w a , udzie- 
I c n a w  fo rm ie  n a jro z m a itsz ych  p ożyczek  przercgaJi- 
c y js k i  w o je n n y  Z a k ła d  k re d y to w y , o k a z a ła  się n ie ­
w y s ta rcz a ją ca , a n iedostateczność, in w e n ta rz y ,- ży-  
w ye h  i m a r tw y c h , tu a k  fa ch o w y ch  k ie ro w n ik ó w  
g o sp o d ars tw a  i  $ii rohor.zi eh, w re sz c ie  późno do- 
«*ari*zonfi i  n ied o b re j ja k o ś c i n as io n ;! —  w sz ys tk o  
to fc praw i to, i e  2 - tip o d a rs lw a  ro lno  podn ieść  s ię  n ie 
m o g ły .

R ó w n ie ż  poniszczone z a k ła d j p rzem ysłow e, w c  
w ięk sze j części n ie z o s ta ły  o d res tau ro w an i;. W  d o ­
d a tk u  z a ję ły  w o js k a  ro s y js k ie  p o n o w n ie  d a lsz ych  
1 5  p o w ia tó w  w sch o d n ie j iLrlit-y i i p ra w ie  c a łą  K u ­
ków ino, i (o  w  czasie , g d y  w ła ś n ie  ro z p o c z y n a ły  się 
7,h :o ry  zbóż —  w śród  r.ajpTzykrż.ćjs/.ych s to su n ­
k ó w  dla, e w a k u o w a n e j przy m u sow o  lu d n o śc i; T o m  
vauie in  c a ła  p raca  o d b u d o w y  ro ln ic tw a , rozpoczęta  
w lv c h  obszarach , poszła n a  m arn e . T o w a rz y s tw o  
r.aś p o s trad a ło  m oż iiw ośó  ro z w ija n ia  ja k ie jk o lw ie k  
d z ia ła ln o śc i.

V»TS'/.ys4k o  to  >p ra w iło , że eto.-unki T o w a rz y s tw a  
ł w ro k u  1 9 1 9  n ie m o g ły  ro z w ija ć  się n o rm a ln ie . B i ­
lans p rz e d s taw ia  i i r  v. p raw d z ie  co do w id u  po zycy  j 
k o rz ys tn ie j od lu lansu  za ro k  1 9 1 5 , odbiega, jed nak  
jeszcze znaczn ie  od d aw n ie jszą  eh b ila n só w  T o w a ­
rz y s tw a  z i za ów' p rz ed w o je n n ych  i w y k a z u je  w r e ­
zu ltac ie  s tra tę  w  k w o c ie  7 S 5 .S3 6  K  2 t> li, m niej-zą 
w  k a ż d ym  raz.ie, n iż w roku  1 9 1 5 .

W szczeg ó lnośc i: obrót kasow  y  w yuoi-il w ro ku  
191 ti: a ) w  g o tó w ce  7 7 ,8 4 2 . 4 7 5  K  2 2  łi: h ) w etoU- 
tach  •2 1 ,<.i9 5 . : J Jd  K  9 7  li. jest w ięc pm-s.zlo d w a  ra z y  
w ięk szy  od obro tu  k a so w e g o  za ro k  1 9 1 5 , a tern su ­
mem św ia d cz y  o w zm ożonym  ruchu  In teresów  w 
T o w a rz ys tw ie . —  W jd \ w  ra t z a le g ły ch  w yn o s i 
0 ,0 8 8 . 8 4 8  R  2d h. co  rów na S ą  praw ic, Ir / \  k ro tn y  
sum ie tego, co w  ro ku  1 9 1 5 . K o n s e k w e n c ją  tego  
stosunkom  o znacznego s»;jv#ywu z/lh j jo ś c i  ra ta ln y c h  
t ą  zw ii.T s7.otie pozyeyc, w n ib n e c  p rz y c h o Ju  s t ra t  
i z y s k ó w  o d se tk i z w ło k i cal ra t z a D g L c h  i o d setk i 
od łu k o w a n e j g o tó w k i.

D a łsz m i n as tą j -tvv m tego  by Jo . iż w d ru g i.‘m 
pó łroczu  1 9 1 0  ro k u  m og ło  T o w a rz y s tw o  p rz ys tąp ić  
i o  lo so w a n ia , w z g lę d n ie  w y ku p n a  lis tó w  z as ta w ­
n ych , p rz ycza ili co do lis tó w  4 -proc, 4 ! - lotn ich 
i d a w n y c h  n ie o k re so w y c h  d o p e łn io no  w  cało-c i 
zob o w iązan ia  za w s z y s tk ie  z a leg le  pććroeza.

W o b e c  c iąg łeg o  p o pytu  za Iis ta m i zactaw  u ym i, 
) r a z  w oboe żądań  n ie k tó ry c h  w la .śc ic ia li dóbr. d o ­
m a g a ją c y ch  się  ccydaućt im  p o życze k  bądź już  d u ­
r n ie j  p rzed w o jn ą  p rz y rze cz o n ych , bądź  też  n o ­
w y c h . n iezb ęd n ych  d la  p rzep ro w ad z i n ią  odbudow  y  
gospodarstw 7, lub  też po lrz .c łm ych  n a  irm e k o n ie ­
czne in w e s t y c je ,  z-dccydowaio się Tow  a rz y s tw o  na 
em isyę  p ię c iu  n o w ych  pożyczek .

.Mimo s to M in k o w o  znacznego w p ły w u  ra t, m u s ia ­
no z ac ią g n ą ć  w ro k u  1 9 1 0  d a lszą  p o ż .y z k e  w  w o ­
je n n y m  Z a k ła d z ie  k re d y to w y m . O p raw a  m u sia ła  się 
0 [i;c ra ć  aż o m im - te is lw o  sk a rb u , zosta ła  je d n a k o ­
w oż  ostateczni#* z a ła tw io n a  pom j ś lh lc .

D o ch ó d  z g m .u h ó w , T u w ra z y s tu o  w y k a ż a j:  w r. 
i 9.1 (j d . Js z y  n iedoho r w k w o c ie  1 8 . 9 0 5  k  2-4 h. ?-fra- 
ty  z 'g o s p o d a rs tw a  w ro ku  191 9  w y n ik łe ,  należy7, 
zdan iem  d y n k i y i .  p o k ry ć  podubn ię . jak - i r a ię  z ro ­
ku 1 9 1 5  /. funduszu  reze rw o w eg o .

IV  k o ń cu  w y ra ż a  d y r e k c ja  zd.u:ie. że z ca łym  
spoko jem  m ożna p a trzeć  w p rzysz łość  in s ly tu c y i.  
k tó ra , po u sp o k o jen iu  się h u raganu  v o jm inęgo. n ie ­
zaw o d n ie  n o rm a ln ie  ro z w ija ć  się U jdz ie .

$ m m  s i i §  i d u  &  d  i w .
M i g is tra t o g łasza : Z e  w zg lędu  na znaczną  r«-J

j tu k c y ę  przy znanego d la  m ia s ta  K r a k o w a  k o i r y n  1 
■gontu n a f ty ,  m ag U tra t o g ran icza  «t« p o ło w y  usta- 
^w łw iouą  rozporządzeniem  z d n ia  5  lu teg o  b. m. i 1 ość f 
n a fty , p rz yp a d a ją c ą  do poboru , p o cząw szy  od d n ia  
5  m a rca  li m . a/, do  d a lszego  zarządzen ia .

K o n s u m e n c i w sy^ tJd c ii k a itcg o ry i o trz y m y w a ć  
będą zatem  n a  ok res  d w u ty g o d n io w y  począ.ws-zy o d '

p o w jż s z e g o  d n ia  tę  ilo ść  n a f ty , ja k ą  u o ty ch cz a s  
p o b ie ra li n a  p rz e c ią g  jeunego  iyg o d m a , a m iam w T- 
e ie  konsa im enci z k a te g o ry i:

A . O osp od arstw 'a  d om ow e i pednajem ew , za j.nn . 
ja c y  oddz ie lne n iK w zkan ie : pól l it ra .

It. V. W ljs i- jcu- li re a ln o śc i [w r io ro w y i- h : pół 
l itra.

U. Właścicieli realności piętrowych: 1 litr.
L .  W i.i.śeiciide przcd- ię łćo is- tw  p rz e m y s ło w y  di: 

2  l itry .
1). \YU iśc i,ć c le  sk le jiów  : 1 łitr .
II. P o i ia d a c a ę  g o s jio d a rś tw  w i e j s k i c h :  I l itr .

1’obói iu i f l j  odbywać- się będzie., jak  d o ty , he/.as 
n a  pml.-ra.wie b a i f»oJ«-/ni w d n ia ch  w r* n a v :M » y ę h  
mi k a rc ie  —  a  to  pnzy jed no razz iw ym  *akn p n ie *ea-  
tej i lo s c j, p rz yp ad a j; e j ita, ok res  d w u ty g o d n io w y  
za odlawię-uicm d w u  w ła ś c iw y c h  ku ponów  
dnio-wyć.li, zaś p rzy k u p n io  p o ło w y  tu j WoścJ, ] i ’7.y- 
p a d a ja ce j na. jsdm i lyd/ćeń , a odlączf-niem jc-łnego1 
w la śc iw e g o  kuponu  tygodn io iw egu .

K t o  z an icd łia  n a b y ć  naftę  w dn iu  oz.uaciiOuym 
w ciągu  w ła śc iw e g o  bkre.-n <1 w n tyg m ln ro w - ^ ijj (ra . 
c i p raw o  do jej unbyeta .

TfTT -W -

ik  X . Ła' u lis. ^  

K r a k ó w ,  d m a n  a.

Z w ra c a m y  u w ag ę  n aszych  c z y te ln ik ó w , preiui- 
m e ra to ró w  i Lnsercuuów, że 1’ e J ,  z a ła tw ia  sp ra ­
w y  ty Iłm  śc iś le  r e d a k c y jn e , d o ty cz ą ce  a r ty k u łó w  
i in fo rm a c ji ,  zaś z w s/ e lk ie m i kw esgyaan i do iyczą-  
eerai p w tm m c ra t j d o s ta rcz an ia  d/.icnn ika. oglo- 
izeń w  d z ia le  in s c ra to w y m  itp . u a l e ż y  s i ę  
z w  v a  c a\ i w  p r o s  t .J o A  d m i u i s t r a c. y  i 
naszego d z ien n ik a , k tó ra  posiada sw ó j w fa sn y  tełe 
fon i\r 2 4 1 . T e le fo n  zaś I k  d n io w i: N r  4 1 . D o
D ru k a rn i (D rn k a ru ia  L ife ra ck a ji te le fo n o w a ć  n a ­
leży na NT 4 0 1 .

Korieóz.en ie R a d y  m iasta  K ra k o w a  idbęekde s,ię 
w o i-zw'firiek. d n ia  8  k  ni., o g o d z in ie  5  po p o łud n iu .

sp rz ed aż  ch leoa  w K ra k o w ie . M a g is tra t  p o d a je  
do p id iliez n c j w iado m ości, /.< s juzed aż  ch lęba w 
s ł.iep ach  re jo n o w ych  w un ie  n H jft ig lu e  i św iąto- 
-07)10 łięilz.T; w y k o n y w a n a  t y lk o  od go d z in y  9  rana . 
uo  1.1 przed po łudniem ,

i Jrg a n iz a c j  i n jo n o w e j  sp rzedaży  cbłebn im o- 
g iu  znaczn ie  się p o p u w i l j ,  ogonk i zup e lu ic  zni­
k ł 1 . p ie cz yw o  o tr/ .y im ij.i w s z y s c y . T y l ! ,o  w n ie k ttę  
r y c li  p ie k a rn ia ch  sprzcilaw a.ny c id cb  je s t  go rzk i, 
k w a śn y  i l ip k i ,  ja k b y  z g ’d u y  ^porządzłiiłij ez.n 
acin zupełn ie  ep a h m v  T a k ie  -zarzuty podnosz.ą od- 
l.-iorcy m iedzy iunenn  nu [ 'ic k a n iic  p rzy  u lic y  G rz e ­
gó rzeck ie j.

D o w ó z  z icn u iiak o w  Uo K r a n o w a  m im o na jusil- 
n ie jśz y ch  St.trań  pre-zydyuni m um ia n a p o ly k a  n a  co ­
raz w ięk sze  trud n o śc i, y.nacziią. cz.ęśó z ak u p io n ych  
w  ( l a l ic y i  przez gm im . z iem n iakó w  z a ję to  n a  rzecz, 
z a c i io ib i th  m iast. O becn ie , kh  d ,  z, n as tan iem  eic- 
p ie js z icb  dn i m ic js U i i  b iu ro  a.prow iz a c y jn e  za^zę* 
io  s;:-rowadzać z iem n iak i fu rm a n i.a m i z. K ró le s tw a  
K o lsk ieg o  n a  p o d s ta w ie  z trudem  u zysk an eg o  ze- 
z.w (d i.n ia  NTiczelncj Koim .-iidy a r m i i  w c z o ra j o rg a ­
n a  stra-ży p o g ran iczn e j z a in ty n n ily  wfiz.ysUue fur- 
imc-nki z 7„ im nm akam i, łm  t a l *  d m b a iy  rozkaz  od 
wTadz o k u p a c j ju y c h  z. L u b lin a . TVoJ)«e- teg o  je d y ­
ne ż rod ło , sk ąd  iTiiaab) m ia ło  o t iz y m a ć  1 0 0  w a g o ­
nów7 z iem n iakó w , zos ta ło  n ag le  odcięte . W ie z io n y  
tra n - p o rt cze k a  d ak/ .ych  lnr-ów7 w drodz.o, a  lu ­
dność  p o zb aw ion a  zupełn ie  t.cgo a r ly k u lu  dareumk- 
w y i zeku je  go od w cz o ra j na. p!a> ai b m ie jsk ich ... 
w ..Dg’(> fikadrk

.* r e s z to w a n ie  s z a j k i  z ło d z ie j s k ie j .  Trzeci  d w o m a  
t y g o d n ia m i  o k r a d z io n o  sp iż a r n ię  p. A m a l i i  " 9 - i n -  
b e r g o w e j  przy u licy  D a jw o r  i z a h r a n ó  z a p a s y  ży- 
w n o ś c i ,  ju -z c d s ta w ia ją c e  w.u-tosć o k o ło  iOO k o r o n .  
W  ten  sa m  sposół)  z .a j irow iautow ali  t i e  z ło d z ie je !  
pr7,ed ty»jodtiieiii przy n ilcy  S t r a d o m  u j i . d ad w ig i  
Dobrzy ii,- k i e j ;  g d z ie  -zabrali t a k ż e  z a p a s y  m y d ła  fu­
m y  S c t i ie h ta  w c e n ie  4 0 0  K .

O no jrdaj p o l ic ja  a res/.iow rda ty ch  c h o m ik ó w K  
k tó rz y  cuilz.ym  ko-sz.tem m a g a z yn o w a li ś ro d k i ży- 
w-ności tiądź d la  siebm . bądź d ła  z a ia jo in jch . D y li 
to : L i- Ic tu i .fan  D rzeg .ór/eck i, tO - M n i T ran cK / .ck  
\ T a w r z jk o w :-ki, a  ja k o  o d b io rcó w : J fu r y ę  K lu s k o ­
w ą  i J i a r j ę  •'ym iirw H ow jc/.ow ą. K lu s k o w a  k u p o w a ­
ła . a (.'ym b ro n o w icz o w a  o d b ie ra ła , a lbo  to w a ry , a l ­
bo g o tó w k ę  od w lam yw a cz ó w .

Ków  nucześrde poiic\ a a resz to w a ła  di ugą ^zajkę 
m alo lc .tu icb  ch ło p có w , k tó fy e li  specy-d im śc ią  'w io  
o k ra d an ie  -uiiżaick. oraz, w ozów  c h ło p sk ich ;% S k a l i ­
c y  i K róh-M w a T e ł-k ieg o . Do t ęj -zajk i m-h-żi-łi: 
! 8 -letni .Józef 1'lo n k a . 15 letni. A n d rz e j /iolędź. 19- 
le lu j' M ieczys ław  K u rd z ie l, Iji- lo ijii W ilh e lm  Z a p a ­
la, oraz 15-ioLm K a ro l  N aw ro s . Znab-ziono u ni h 
m a g a z yn  sk rad z io n ych  to w a ró w , ja k  u. p.: z.apa>y 
ty fo m u . k a w y .  s ło je  z. k o n fitu ra m i, fR is z k i zc s o k a ­
m i i f. [u K ra d li  on i także  z ie m n ia k 1 < p iw n ic . Za

N ie p o rz ą d k i pocz lo w e . Z. R a jb ro tu  piszą nam : 
W  tu te jsz ym  m zedz io  p o cz to w ym  p an u ją  od d łu ż ­
szego czasu a n o rm a ln e  s to su nk i, k tó re  u w id o c z n ia ­
ją, się p rz ed ew szys tk iem  w d o ręczan iu  d z ien n ik ó w . 
D z ien n ik ó w  nie, o trz y m u ją  ich o d o io rcy  eodzk-iiiiiiK 
lecz. po k itk a  n um erów  naraz . T en  sposób d o ręcza ­
n ia  d z ien n ik ó w  u nas  sta l się; ju ż  TOgulą. W  me- 
(łzrelę -zaś p oez ra  p ijfil W c a le  n ie  w y d a je . Z.dar/a -ię; 
też" czasem , że ra jh ro ik i m zad  p o cz to w y  z jąkn-gos 
p ow od u  o d s y ła  d z ien n ik i do  Lo tthn i. skąd  po kd t.u  
d n iach  w raca ją , do R a jb ro tu  z dopisku-m na op asce : 
sD lanz.ego zwu-ócorio'!-* D s ta tu i raz doi-ęczono nom 
dz.iermikr d n ia  1 b. m. z t-r/ecii dn i razem .

D o  s f a ły d i  o b ja w ó w  dzawnego urzędow nin ia  w 
n aszym  u rzędzie p o cz to w ym  n a leży  p rz e liz y in y w a  
m e łrsf-ów. 1’od n ieść  t'-ź na leży  n iog rzec/uc trak to-  
w a n ie  .inti-ręs.ciitów przez, ęe rso n n l tnzęd n .

Z Królestwa Polskiego.
G o sp o d a  żo łn ie rza  p o lsk iego . / W a rs z a w y  Tun.-oa 

«.zą: W  n ied z ie lę  o.lt-yo się tli iu '0 .*j>.b- otv\ar-
oib ,,Goep.,od\ żo łn ie rza p 'Is k icg o i; p rz y  ul. Nowo-
:»s» iiz k io j I. 5 9  IV  id w g rc iu  u rz .cs 'n i'-zyu  pp.~: kem- 
p iek i, L u k o w ic c k i.  p tzciD taw -ieieie w  i i  Iz la.sg-ioiiów 
T u ls k ich  w icoszef D ep . W o j- k . 8 'a.a. D.ywnal-o- 
w ież , por. Re.-lw orow.-ki. W o jn a r  > ks. We-uri n v -  
-ki i inn i. Do.-jroda żohderza poLsk icgo  j r s t  in.-ty u- 
v y ą  k lu b in cą , w k tó re j żo łn ie rz  nasz w o W c z e n iii  
w l . o io n  sjw? batć może c h w ile  w o lne . Z n a jd u j;! się 
ia-ai jrn-k-oje inzuzim ózone na. ja d a ln ię , c z y te ln ię , 
b ilio tek ę , sk le p ik , sp rzeda jący  po o n nad i najn-iż- 
szyeh . pap ie rosy , m yd ło  etc . D ltiad  kosz tu je  SU  
fm .. m lek w 2 9  fi a., l a w a  2 5  fen., t-hlcb z iia.s.iom 
12 t- n.. k o lą c y  j  sl- la d a ją c a  się z Uigosn i jf lip y  li') 
fon. i t d. t-zy tc ln ia  zaopatirzona jc.-t. w  pl-sm tu is j. 
sc (3w iG' b ib lio ; ck .t zaś li^/.y SOU-Tom ow, nu -wątpif- 
w.ie jfctaate c y f fa  la  w zrośn ie , d z ięk i o fia rjm ścr 
W s ire zaw y . W  lo k a lu  m ieści -ię rów n ież  szw aT^a , 
gdzie  żul n ic i ze po!-wy o tizym iy ,vać- będa r/ .y ś t i  
h i.4 k.nę i iióz.o-l-awiać sw.oją brif.-hią.

/■gtnt w e te ra n a  z 1863  ro k u . W  W a rs z a w ie  zm arł 
'v  dn iu  2 7  9 . m. A n lo u i 1 ’ i i t r a s i e w i-c, z. p rze ­
ż yw sz y  ( U  7 9 . Z m a iiy  bra.l c z y n n y  udz.ial w po­
w s tan iu  9 ,j r. i ja k o  of:t..T  pod dov.ć)dztt.-i m Ja n k o -  
w s iiie g o  ra n n y  b y l w  nogę w  poiyw/.ce sfjfęzpni-j 
z K o sy ;m a m i 5  m a ja  1 8 9 5  roku .

R ad o m . ĆZw iązek m jodzii-ży niop<id!ceT>ści >wilj). 
t,'d k ilk u  m iesięcy działa, w nas-zem jn ieśc ic : -/'.wią­
zek m łod z ieży  n tep n illeg lo śo ipw e j , skupia.j;i,s2y  s ta r 
Sza m iu d rw ż  z :  w -ze lk ich  s fe r i s ta n ó w . —  iAfatnt 

/ .w iązku «  p o d k reś la , ja k o  jego  zad an ie , ''pracę; 
w sp ó ltw ó rez ą  i u św ire .lam ia jącą  wsiiód s/.rtok ich  
w a is tw  m łodzieży i [lop ie ran ie  w sz ys tk ie g o , co  d ą ­
ży  do  s tw o rz en ia  s iln ego  p ań a tw a  p o lsk ie g o * . .Mło­
dzież, z g rup ,iw an a  w a Z  w ią z k iH , g o t o w a  jest s iu  
ż y ć  o jcz yźn ie  orężn ie . Zw iązek '-  u w aża  L e g io n y  
połs-kro za 1-a d ry  a rm ii n a ro d o w e j.

K ićdee. ^O t.w rrcie un iac- rsyte ,1 e. lu t lo w c fŚ  . W  
(ło iu  2 2  ju ''Cg;l o d by ło  się tu p rzy  ud*2.ia!c h ilk lK  
dzLoMrtciu osób w au li Szko ły  h.ui i ło w e j m ę sk ie j 
o tw a rc ie  tB iiw crsyti- tn  R 3 iSf.v<jgf)> is low o  wvCęp,np 
w y g ło s ił  ]t. S te fa  i K  t \ t: z. na idązu jąc  uo  '.u w ili 
obecno ;, k tó ra  da.Ia w o jen ne  sukcesy i p's/.-.v<!i)-a b ro ­
n ić  się z w y o ii- k u  po tężnym  NTem eoin, w  k ió r y c ł i  
Wo-pn o ś w ia ty  łudo-wc-j i pmr-a n a u k o w i .stoi f u  n a j ­
w yż szym  sl.nsdiiikowo |)--w.ii,mie. ,X Io w ca  za-i-iięeal 
Im ln o ść  k ie le c k ą  do tłu m n eg o  tK-z.ę^zi-wa.nta n a  w y ­
k łady; i w yra .z il uadz. SfęV że w  maue Ła ldoęo  p o p a r­
c ia  l.-n?vvem yfct ro w in ie  sśe w  sposób  w ła ś c iw y  i 0-1 
ćki Kielco-m i k ra ju  a i duże u sług i.

Wstąpił po-tem mi utownicę jswof. Krza-kow- ki 1 
w knurkiem słowie, swawjonKrl . u i . i y l o r y z -  pła- 
uem zatircrzony  eb wykładów-.

sk a rb u  w z ią ł  do rę k i ta k ą  b u te lk ę  j p o d su n ąw sz y  
ją  re s ta u ra to ro w i pod nos, z a p y ta ł:

—  G zem  to  p ae Jm icy
-—  T rzem a  tys ią e m n i —, odparł lo w e ip u y  m stau- 

| ra. tor.
j L o k a l  zosta ł z am k n ię ty  na trz y  dn i. N ir-.tn nd- 
ti.-hodzi w nim  d a le j, a re w iz o r n a leż y  do s ta ły ch
I gości
j O lb rz ym ie  zys i-1 d o w a w có w  s p ra w iły ,  że w  |V- 
itfr .- b u rg u  p ien iądz  nut ró w n ie  nml.-i w a r to ś ć , jak w 
i M o n te  G arlo . —  T r/ .yk lad y  ro ją  się. T ew icn  lek a rz , 

m offisor umił.yi znej A k a d e m ii w o jsk o w e j, zosta ł we- 
j z w an y  do pan i A k s a k o w . k tó ra  sjiodziow  ala s ię  roz- 
i v. i;izan ia . N o w y  cz ło nek  ro d z in y  p rz yb y ł na ś w ia t, 
a lek a rz  z aząd a ł b o n o ra jyu rn  w k w o c ie  5 0 0  rub li. 
T an i A k s a k o w  p o s ła ła  m u 9 5 0  ru b li, a  le k a rz  u d a ł 
cię cft. d rogę sąd o w ą , czu ją c  s ię  p o k rzyw d z o n ym . 
D/.Lia.j 2 5 0  ru b li, to nie. Sę .tz ia  w y d a ł  u a itę p u ją e y  
w y ro k :  / a  15  w izyt, po  5 0  k o p ie je k  z.a w iz y tę , j.tk 

i ifrzep isu je  u s taw a , n a leż y  się 4 ru b le  5 0  k o p ie jek .
! z.a pom oc p rzy ro zw iązan iu  I rub e l 5 0  k o p ie je k  —* 
j razem  9  rufdi. T r irfes flr  prz,y ją! 5 5 0  ru b li. T o  * iii, <• 
ma jed nak  jKiwną, w a rto ść .

T u m n s iśc i są. g ó rą . -fypiu się1 d yw id en d y  o nieby­
w a łe j  w j  sokuśc i. Oo praw  d a . czasam i k to ś  s ię  p o t­
kn ie . D y re k to r  b anku  .ro sy jsk o  fra n cu sk ieg o  p o w ę ­
d ro w a ł tło  a resztu , gdyż. b a n k  u p ra w ia ł lic h w ę  ż y ­
w n o śc io w ą  n a  w ie lk ą  ska lę . N ie ja k i pan S ian u ? , 
k tó ry  p rzed łO  la t y  i u1 ze b y w a ł d u ż o 'u  p rzed p oko ­
ja ch  o a n k ó w , p o s iad a  d z is ia j 8  m ilio n ó w  ru b li m a ­
ją tk u . ■—  4 ten  pnw-ędrowat do a resz tu  z p ow odu  
oszustw  k o le jo w y c h . U w ię z ie n ie  .jego w y w o ła ło  w 
Pe te rsb u rg u  g łę b o k ie  w rażen ie , ja k  zw/miaza » I ’ uss- 
k o je  S ło w o .

B r a k  pom ieszkań  je- .yb i"ił roz-niary k a ta s tro fy . 
Ludność-. TeOu-sbiirga /.więk.-za f ję .  a roz,-7.c rze i)ie ' 
m iasta , olosZiO iicgo lu ignam i, jest p ra w ie  n iem o ż li­
w e . T u ża io w an ia  g o d n y in i są. m im st.row iiY -T fó rzy  
ta k  wzcśio t ia c ą  tek i i pouiie,s/Tumia u rzędow e. To- 
rz iie ih  m,, o jo  p ry w a tn e  fnm iio.szkania, sądząc.-że bę ­
dą d lug&  m in i,a ram i, i im g le  z.oslają... na b rn k u . 
P rz  z ó n ijm  o k a z a ł się ł* y ły  p rezyd  -nf •g.-Uiinctu K o -  
kow ec.iv. Z o s ta w s z y  m in isfren i s k a ih u . KolTow-ccw 
sw o ja  p r jw a tm : p o m ie c z k a n i" rn flst y i i ł  przyjai-ielo- 
w> za p o ło w ę  czyriszn , a le  pod w a ru n k ie m , żji mozo» 
to  pom ii- '-kan ie  obja.ćż każd e  j n iw  i ii ponow n ie  w  
pO iim łam e Kokow t-ow  } i y ł  prv.cz dz.ii ,-ięć. lat niiui- 
streiiL- piji./i.-m ijfiwi-óeil do sw o jeg o  z a rez e rw o w a ­
nego po m ieszkan ia .

S N p l  /.ab iom f pedwjżs-zs.nia. t j j fn s z ó w  m ieszka ­
n iow y cii. Al- Im  w sz ys tk o  k s t  ,‘posób. może w iec  
i w ilk  b y ć  sy ty  i o w ca  ca la . <Uo w ła ś c ic ie l dom u 
p ła c i lo k a to ro w i nieraz, k w o tę , ró w n a ją c ą  się c a ło ­
ro cznem u  czyn szo w i, a  nawet, w ię ce j, b y łe  lo k a to r  
d o b ro w o ln ie  się v. yp ro w  ;:d/.il. O c z y w iś c ie  n o w y  lo ­
k a to r  op la  ca, w sz y s tk o  z naw  iąz k ą . K ło p o ty  m iesz ­
k a n i o w e  zw ię k szy ły ' się tak ż e  sk u tk ie m  uiiiiesze/.i - 
ni.t szp ita li w łiczn-yc.h ho te lach .

Yćszyw tko ma. c e n y  wysok-iu. i “i-‘ru s z y  portret 
K a s iiu tim l, m a ló w a n y  przed śzgściu czy  siedmiu, la ­
ty  przez Ik . je w s k L g o ,  rzecz m ierna , z o s la l k u p io n e  
za 1 8 .0 0 ’ t ru b li. R a jn w s h i o p o w ia d a ł, że R asp u tin  
p rz ych o d z i! do  p o zo w an ia  zaw.-z.e w  to w a rz y s tw ie  
k ilk u  pań  z a r y s to k r a c j i ,  t n ly  p rzyszed ł sam . to  
w k ró tcó  z ja w ia ły  się jeg o  w ie lb ie H k i .  ni* ssie oi- 
lirggOiwS ilośc i s lo d \ cz v .

R e p e rto a r  tea tru  m ie jsk ieg o  w K ra k o w ie  
im . d itiiu sza  S Io v  a ck ieg o .

f i  sobotę , d n ia  :1 m a rca : s P a p a - j k o m e d ya  K . do 
1-Tern'a i <!. A . KailktvetTi: w y s tę p  p. K o m an a  Żo!a- 
żowz-.kiego.

W  ldodziejfj, dnia, -1 marca: jm południu: .Tod 
hiask eh)iiei?ziiy« J .  W iśmow,-.kiego; wieczorom:.

Tajm , k.jiiiećlj a K. de ITersTi i <.«*. A. tiaiłKifetżk^

R c p d o a r  m ie jsk ieg o  tea tru  lud o w eg o .

W sobotę-, dnia ;1 marca, o godznio' 5 po-pułu- 
iltńn: i l.ygia-i-. wt-i-zorcm: > K-icżim-zka czarda­
sza. .

W niidz.ii lę, dnia -I marca, po południu: ..W!a- 
ścii iel Kuźnic*-: w icc-zoccin: Lricl Akusfa-.

P r z e d  z w o t i

Ż y c i c  w  P e t s r s c u r y u .
v

i l-oa /.a 2 9 . 0 0 0  rub li, — H an d lu j o-y T e tc r-b u rg . —
TOO.CĆd.) tuz.inów kam  i-zków —  7.\ c ię  nocne.- —  
G eny wina. i k o n iak u . X fono|’o lk a  w nO w cj eza- 
c ic . K i-d rszek : 9 n.dd<*. —  4,Łiiam-isc , . —  łlra li

pom ieszkam  —  rrz-rrOiTfo K o k o w c e w i.
Vć o kn ie  \ iy - (a u o u o in  jedne-ao z pierw.-zorżc- 

*{i.\ di Im n d k iw  fu te r —  jak  p iszą?,)!. C b iw a lie r  w

f-jszę n a m  z. W le i ln i a :

'= ) A u s t r y a c k i c  k o ła . p a r la m e n ta r n e  s p o d z ie ­
w a ją , s io  ógłoszeiin-t o w y  -h rozp'wza»l-/.*.*ń K tó re  
s ą  u w a ż a n o  z a  p rz .yg o to w  iw cz .r k r o k i  d o  z w o ­

ła n ia  p a r la m o n tu  ju ż  w  n .- ijU iż s z y m  c z a s ie . A  

l iu a i io w ie io  in a ją  - ię  po jaw i''-  ro zno rza .d zcn i- t: w  

s p r a w ie  r e io r m y  re g u h u n . o b ra d  Iz b y  p c s ló w ,  
d a le j  w s jiiT iw i; : j c a y k a  n ie m ie c k ie g o  j a k o  pafi- 

•tiyo*.vtfrjd, łe b  p o ro z u m ie w a w c z fc g o ; w  - s p ra w ie  

ję z y k a  w  u rz ę d a c h  p a ń s tw o w y c h  w  C z e c h a c h ;  

w  - p ra w ie  p o d z ia łu  C z e c h  n a  o fe rę g i i td .  '. łb ie g a  
t a k ż e  j io g lo s k a  ó  ro z p o r/ ą d z e n T i,  ł tó re  m a  

z n u c n ić  k r a jo w ą  k o n s t y t u c j ę  C z e c h .
W e d le  w ia d o m o ś c i  ?, I.ćd f ia r la m e i i t a n iy e i ; .

itiiu iłftęfr s jn 1; !w ie d liw k iś c i h m . 8 e b c j ik  j-olet-ii 
w y j ir t t c o w a i,  p ro je K t  u s t a w y  o  z w a lc z a n iu  l i ­
c h w y  ż y w n o ś c io w e j  i p o d b i ja n ia  c e n . .

T o  ó g lo - z e ii ii i  p o l i t y c z n y c h  ro z p o rz ą d z e ń  ua- 

s fą p i p i';!w d o )!o d o lin ie , p o w o ła n ie  d o  k/.by ]>;niów 
19  now  y e h  i z b u d ió w .

-•n rjrjB T M t m  a w rvr. sw -w, --tc is t— o on w jw -.

T e i s a r a m t

S slłd n tfitllf S ie  U o K S i r t n i l l a

p iu e i ihRrj.my', g a ru zący  n au lL ). i?.emio,-ioi i |‘t , b e r l i ń s k i m  .-da-kal-Anzi-iger/-,.-;; na Podó-tjtw-ie ju-asy
w cl-icznie k i idz ieżam i, ż y li do«*tut.e.io;tiud-Tuli su

i w y g o d n ie , no o -ąiedz,-ali ua hukiiika-.h i pęiaty 
Jta c łi. n ak  żą on i do Jiez n rg o  grom r m lodoi ian ych  
w lam vw a.fts ió« . k tórzy ml diuż-zeg-o czas.it ttisjmko- 
ją Indu ość k ro k o w s k ą , kezetw  ym  za.rotikiem- w w y 
s.\dtośi i n aw i t 9  K  d z icm iie , g a rd z ili, gdy -, sum a ta 
L-ie w ys ta rcza ła . Lui poi w yg o d m  życ ie .

B u d o w a  ku śc io lu  w  D ę b n ik a ch . W  pt.m iudzialek, 
dftia 5- b. m., odbędzie /ię p is ie d z ę iiie  ś e k cy i eko- 
im m iczne j i kom isy i g ru n to w e j w  --prawie b u d o w y  j 
k o śc io ła  w Dębnika-,-!!.

# .V .H .i< \! —  w id z ia ła  pub liczność . pr/ecluiu ,.;i.j:pa 
tmj po N riw sK im  I'i-o.-pekcie. M ibo low o Ima w cmiii- 
2 (1 .000  ru b li. Toa  zdob iło  w-t)st:awe za litdw ic  k i lk a  
godz in . L ik  p ręd ko  zualaz.i .-ię sz cz ę ś liw y < n a b y w ­
ca. ł C y ż ,  potrzeba d lidę jszcgo  d o w o d u  —  pisftf 
z tego  pow odu  j J ć e i D  —  że Ffcter(fburg p ia g n io  
u fn h ać  sie z liik&usf-ui i rozrzutnością'.-’ ' l u k  d ro g ie  
rz eczy  n a le ż y  u su w a ć  ja k  n a jju c d z c j z przed oczu 

• p ub licznośc i i  «p rzcdaw tu i n a ty ch m ia s t;;, 
j O b ia z  lia iid łu ją e eg o  Tc-tcrsburga n ie  w ie le  zm ie ­
l i l i !  s ię  podczas  w o jn y . W  sk lep ach  m o żna  d o stać  
w sz ys tk ie g o . Z m ie n iły  .-ię t y lk o  em iy . Iz w o sz e z y k  
żąd a  7,a p ó lg od z iu ną  jazd ę  8  rub le . K u p ie c  sp o g ląd a  
n a  g o śc ia , n a b y w a ją c e g o  to w a r , j a k  n a  w ro g a . D o  
d y a b la ! —  w.-zakże ten gość o d b ie ra  k u p c o w i m o ­
żność spi'zed in i .1 tego"w ituego  lo w a m  za m ies iąc  po 
eonie podw ó jn e j, zw łaszcza  teraz , gdy  z ak a z a n y  zo­
s ta ł p iz y w ó z  z b y tk o w n yc h  p rzed m io tó w  do Ito s y i.

A le  k u p c y  posp ieszn ie z a o p a frz y li s ię  w  zapagy7. 
N ted aw u o  p rz y- la l L o n d y n  do P e te r s b u rg a  1 0 0 .0 0 0  
tuz inów  kam aszów  la k ie r o w y h .  A le  pub ln  zność- 
chce mieć- tak ż e  zat.a.-y i m ieszkanie*- T e te rsb u rg a  
k u p u je  iiiirazu  12  par k am asz ó w , p lącąc, M ) 0  do 
1.01)0 m id i. Z  tego sam ego  p o w o d u  k u p u ją  pane ' 
po 10  flakonów- perfum  p a ry s k ich  i lo n d yń sk ich . —  
T a k a  p an i m aże obej-ć s ię  osta teezm o  bez Chleba, 
eo w ię ce j n aw et, bez szam pana , W e  hc>7. perfum  —  
n ig d y .

N ie  zm ien iło  się rów nie ż yc ie  nom ie. 'T y lk o  obn 
w iązu je  teraz  coś w  ro d za ju  c/.asu le tn ieg o . D a w n ie j 
je ch a n o  o g o dz in ie  12 do A rp ia n u n i. łub  inn eg o  te a ­
trz y k u , obm-nie o g o d z in ie  9  O to  cala. iL z n ica . A le  
ja k ż e  z a lk o h o le m r P fze e ież  to zab ro m on y  n ap ó j

U p o m in k i n a  czasie dba a rty s tó w  scen icz n ych .
/nam iennym - ob jaw em  die-La eza-u są  iip o m m k i 
ja k ie  ob ecn ie  o trz ym u ją , ja k o  w y ra z  ry rn p .ity i  i u 
■znania, poIzCN' a r ty ś c i,  w y s tę p u jiic y  w  te a trach .
O tu  ji. R o im u io w i /wlnzow.-kiemu p rz ys ła ł p ew ien  
w ie lb ic ie l j  -go ta len tu  n a  czw a rtk o w em  przędsla- 
w io ilin  ćbi tm itru  boc.lutnek d o sk o n a łeg o  ch leb a  do- 
m ow egó  w \[ć:oku  z. czy- te j m ąk i ż y tn i ęj. W y w  o ła ło  
to zrozum ia łą  zazdrość  w otoe-zcuiu a r t y s ty .  K eż yse  
ro w i sceny m ie jsk ie j, p. S t . S ia n i;  law sk ie m # , pirzy- 
- ia łi n ie d aw n o  tom u ua -e-em; k i lk a  b u te lek  w ina  
zwoli-miii-y jego ta len lu .

Z n a n e j śp iew aczce , .p. .Mokrz,yei- i " j ,  w ręczono  w 
ro k u  1 9 1 5  n a  scen ie  w jedm-m z w ię k s z y ch  m ia-t 
p ro ., inc r o n a ln y c h .  ja k  o tern w  sw o im  czasie  do- 
tiieśhT ;ny. 5 -c iu ld lo g iam o w ą  p aczkę  cuk ru , k tó rego  
w ó w cza-  b ra k o w a ło  w h an d lach .

N a k s ią ż k i d la  leg io n is tó w . D z iś  odbędz ie  się w sa­
li T o w . le k a rs k ie g o  ( lk id z iw  i l lo w s k a  4 ) zt*bratiaie to ­
w a rz y sk i! '. urządzo-ne st.aratiem hft-kcyi Knlt-ur-ałnej 
ta i akow .-k iego  K o la . L ig i K o b ie i  z la - k a w ym  »spó l-  
udz.ńile-in p. d a n in y  Bc-rna lz].kow vldej-M ikF.evviczO ' 
w « j p. K a m iii- k ie j /a irsk ic j. ]c  Xlarek-Qnjs-zkiewo- 
wzo-w-ej. p. W o ia li io j,  p. Z y g n n « ita  Tro ja jiow -sk łcgo , 
p. L e o n a rd y  llo ń cz y , oraz o b ó r" łęg io n is tó w . pod 
b a .u tą  p ćts.tro.wskicgo. P o cz ą te k  o g m lz in ic  p ó ł;g łó w k ę  sreb rną  p łac isz  8 0  ru b li, a za- Jłem iesyT ygo  
l.o 9 . D ochód  p rzeznaczony n:t książ.ki d la  Ieg io- iri- ltrzy g w ia z d k i z G ognam i n a w e t 8 0  ru ld i. Z a  k jf l i-  

s tó w , in w a lid ó w  supc-raib itro-w anycii L i łe t y  do n a , szek  d a w n e j z n to u o p o lk i ' p lą c ą  lud z ie  chę tn ie  8  m- 
b y c ia  w- k - łę g a m i K rz y ż a n ó w  ,-kiego R y n e k  G łó w n y , { Me. Dostajesz, ją  w  b u te lce  > narsanu«, k a u k a s k ie j  
w dzień  zeb ran ia  przy -wejśuui. j w o d y  m in e ra ln e j. P e w ie n  re w iz o r , w y s o k i  u rzę d n ik

ta Zurychu.

“SoliOtó' 3  'M»-Jk jrrm .
BJMBSłsaaaaaiaacsaaa ; m=ss ■ ^

b il  S o n a to ,  k t ó r y  rz ą d  p o d  k a ż d y m  w z .g lę d m l 
7.a le ę a . ,'ipodzie\vaj.-i s ię , ż c  l i i i  ton  b ę d z ie  o s ta ­
teczn i'-  p r z y ję t y  p rzez  o b ie  Iz .by.

W '
i J i i

•:>

R o t t e r d a m ,  8  m a rc a .
. .D a i ly  N o w ; - lw i.- rd z a ją , że p r z y w ó z  do> 

A n g l i i  z m n ie js z y !  s ię  p r a w ie  o  6 0  p ro w en t. T r a ­
sa  d o m a g a  s ię  p rz y  m u s o w y c h  z a rz ą d z e ń  d l )  
lu d n o ś c i  c y w i ln e j .

Zarządzeni? wojenne FrancyL
(Tek  e. k. R im s  korćsp.)

P a rw ź , 8  m a rc a .
K m n i.- y a  w o js k o w a , T/.hy p r z y ję ła  w n io s e k , 

w e d łu g  k tó r e g o  w‘s.zvs. y  z m o ln i iz o w a n i w  c z y n ­
n e j a r m i i  a lb o  w  r e z e rw ie ,  m a ja  b y ś  w c ie le ń ?  
do  w o js k a  wab.-z.-icego.

d l f "
B e r l in ,  8  m arca .. 

D z ie n n ik i  tu te js z e  d o n o s z ą :
A n g l ia  w y - .tą p iła  w o b e c  N o r w e g i  z  p ro p o . 

r y c y n  z a k u p n a  n o r w e s k ie j  f l o t y  h a n d lo w e j .  K it  
p o z ó r - p r o p o z y c je  A n g l i i  b rzn iią , z w o d n ic z o .  A n ­
g l i c y  k u p u ją  s t a t k i  n o r w e s k ie ,  o iia .ru ją c  po  8 0  
f u n tó w  s z fe r l in g ó w  od  t o n y ,  z te in  u d o g o d n ię  
itir-m, że w ła ś c ic ie le  n o r w e s c y  p o s ia d a ją  p r a w e  
o d k u p u  s w o ic h  s t a t k ó w  po  w o jn ie  p o  c e n ie  n iż  
sze j —  z -epu-ttem. c o m ie s ię c z n y m .

C h o d z i tu  o lok że  j : o n v i - k i  w h iśc l*- ie l w  za 
.--.nlzie d o ś t a w t i lh y  d o  r ą k  g o i ó w  h ę  w  d z is ie j ­
sz y m - 'cz a s ie  dla, ż e g lu g i k r y t y c z n y m ,  g d y  ea l\  
to n a ż  n ie  m o ż e  b y ć  b e z  w ie lk ie g o  r y z y k a ,  w 
ru c h u , a p o  w o jn ie ,  g d y  z y s k  b ez  r y z y k a  staju 
Się. p e w n y m , w c h o d z iłb y  l ia p o w ró ć  w  i o s iad a ' 
n ie  w ła s n o ś c i  z p iV r ą e o n ie u i  --obie za. u ż y e h  
s t a tk u  —  w  w a r u n k a c h  z a te m  w e  il« d o g o d  
a y e lt .  'T j- tko  p y ta n ie ,  c z y n y ,  s fn b - k ... je.szcz' 
i - t n i a i i  t p

N’ ic  u le g a  b o w ie m  w ą t p l iw o ś c i ,  że  tn g ie ls k it  
fi, m y  o k r ę to w e  w y .- Ja ly l iy  te  o k u p y  na. n a j 
b a rd z ie j  '/ a g m ż o n e  t u r y ;  w o ła ł y b y  u s z e z n p la ; 
p rz y s z ły  st in  jm s ia d a m a  f lo f y  h a m llo w i ']  K m  
w e g ii ,  n iż  w ła s n y .

1 to  w y w o łu je  n ie p o k ó j  w  p ra s ie  i o p im i n o r 
w c s k le j ,  n ic  u fa ją ę o j  dustatm -z-iiie w la ś re iccc l.m  
s t a tk ó w ,  - ib a .w ia ją e e j s ię , c z y  f i r m y  m n ie j  so li 
d n o  n ie  s k u s z ą  - ię  na, w a r u n k i  a n g ie ls k ie -  rftąu  
toż  p ły n ą  a p e le  d o  rz ą d u , a ż e b y  w  m y ś l  przy- 
s łu g u ją c e g o  m u  p r a w a  n ie  z e z w a la !  n a  p o d o b n e  
t r a n s a k e y e .

A le  N o r w e g ó w  n ie p o k o i w7 d a ls z y m  c ią g a j  
to . a ż e b y  A n g l i a ,  a  e w e n tu a ln ie  i  A m e r y k a  nj<ą 
p r z y s t ą p i ły  d o  p r z y m u s o w e g o  r e k w ir o w a n ia  
t y c h  s t a t k ó w  n o r w e s k ic h ,  k t ó r e  z n a jd u ją  s ię  w  
p o r ta c h  lu b  na w o d a c h  k w i l i ć j j n y c h ,  w / .g lm b  
nie, a m e r j l . a ń s k iu h .

8 po]ec-zońsf,\vo n o rw e - k ie  zd i je  so b ie  w  p e k  , 
s p ra w i; ,  j a k  d a le c e  i d o b ro b y t , k r a ju  i je g o  s t a ­
n o w is k o  w  K u r o p ic  z a le ż n e  są, od  p o s im ia r t ir  
w y ia t k o w o  l ic z n e j  l lo t j '  h a n d lo w tę j.

Reakcya w
— Ś j 4o l J m J» i t 8  i tw n a i.

.M  i t k  o w sk  i ja.. W ie d o in o .- t i1' d o n o s z ą :
] ’ t- o  t o  ]I o  ]1 o  w  p rz y s L ip i i :  d o  m a x o ™ e g u

z a m y k a n ia  o r g a n iz a c y j  s n o le c z n y c h  J a k o  do  
w ó d  c z y  też  t e lk o  j io z ó r  d o  t a k ie g o  1o p o s ta n o  
w ie n ia  p o s łu ż y ! n m  w y n ik  r e w iz y j ,  K o k o iu in y e b  
n ie d a w n o  p rzez  je g o  ląmu.y d n y c ł i  in t jż o w  znn- 
f  uda. w  posz .czcg-ó liiye li g u b e r n ia c l i  i p o w ia ta e l ,  
l ia ń s f .w a . \ V v n ik  l iy e  n a d e r  n ie k o r z y  s i­
n y  d la  o r g a n i/ a c y j .  k t ó r e  m u s z ą  n ie c n ie  po- 
u o m ć  w s z K c i c  n u s u jp s tw a  s w e g o  n ie  d o M  le 
ę-alnog-o z n i lo w y  w asfia  s ię  w o b e c  rz ą d u ' .

Z a ry ć ! '/ , 8  m a ro a , 
t j  w h im a n iu  s ię  d o  k o n s u la tu  a u s f r y a e k o - w .-  

g ie rsk ieg -o  o b ie g a j;!, tu  n a s tę p u ją c e  d o m y s ły :  

O k o lic z n o ś ć , i,  k Ln - e  to w a r z y - z y  ty  b-m ii f a k t o ­

w i, ł ip n r w n ia ją  d o  w n io s k u ,  że c h o d z i o  w y s t ę ­

p e k  p o l i t y c z n y ,  L 'o  f i l i i  k o n s u la tu  w ła m a l i  s ię  
7Jo cz .y ie .- y  p r/ y  p o m o c y  n a jn o w s z y c ! i  n a rz ę d z i.  

W  u b ik a c j a c h  tę eh  z .n a jd o w a lo  5 0 . 0 0 0  k o ro n  

rv  z lo e je , a  t a k ż e  p r z e c h o w y w a n o  f a m  ro z m a ite  
d o k u m e n ty .

L o k a l  z n a jd u je  fcię w na jruch liw sze j części  i 
śródm ieścia . Z s z a f  i s k r z y ń  ten b ra n o  k a ż d y  k a - J 

w a łe k  z a p is a n e g o  fttb  z a d r u k o w a n e g o  p a p ie ru  
W ła m y w a c z o m  n ie  c h o d z i ło  w id o c z n ie  o  p is- , 

lu ą i lz e ,  le c z  o  d o k u m e n ty .  j
Nnrzędz.ia, jirzed,stawiające wartość. 2.0i)0 

k o m u . w łam yw acze  zostawili na m iejscu

L i t g a n o ,  8  m a vo a .

1 )o n o sz ;[ fu  z 11p j m <1 ■
G iu l i i t i  o rm - e il |K zym  p rz ed  o tw a r c ie m  I f L

d e |n i,to w a > "rch . i
T ra s a  p o d k re śh ji b ak t. ż- nedc.--.a> o tw a r ć , : .  

|-/ln- . l e m i t e w a in d b  b y ło  m e o b e c n jc h  2 4 2  J te i  
p u to w m iY c h ,  P l'4 'Vb : bez  w y j ą t k u  sf
z o m le a m ik rn iii i ' / # " -  l> p u b .w a m  u w . w * .g u b  
n ie  p iz y e m n lz .ą  d f -'1- '1 m  l * ' '^ 9 ' Iz e m a  Iz b y .

(litu .)p ie ib iic liiy  ri-(t;ihfor:

M i C Ę f  \ iL  ‘ K O N C P f S i S K f .

, W y d a w c a :

R  ( [  V O  L  K  O  S  M  A  NT

(A ftyted y  w yrn | dziale nie ęucliorfzą od red.d.cyi)

l a k p ra w d a . A le  od czego p o in y s t?  A lk o h o l
prz\bra! nowi szatr,  a wszak szaty są dzisiaj dro­
gie, Więc butelka Bordcaux kosztuje 20 rubli, za

(Tek c. k. F in ra  koresp.)

V / i !s z y i ig to i i ,  8 m arca. 
Biuau Kouiera < 11mu i dnia 1 bm.:
Iz b a  r e p r e z e n ta n tó w  p r z y ję ła  4 9 3  g ło s a m i 

p rzecp w  1 3  b i l ,  k t ó r y  p r e z y d e n ta  u p o w a ż n ia  do  

u z b ro je n ia  o k r ę tó w  h a n d lo w y c h ,  a le  n ie  d a je  

m u  p r a w a  s to s o w a n ia  in n y c h  ś r o d k ó w ,  k t ó r y c h  
W i l s o n  s z c z e g ó ln ie  s o b ie  ż y c z y  .

Gdy bil Jz b y  reprezetilautów  wejdzie Ju tro  
do Sen atu , będzie w je g o  m ie js c e  postaw iony

  s m / n  Hi* |
n md /.a na. w t ^izamza na Wohyniu w mku |  
D;fe ,  opali^bOft św. ćMkrameiT.ami, aga- |j 

slyi v  DajiU l d n ia -2 marca 1 9 1 "  n - k u ,

w f e » r o w a ^ A l " io z u-l o k  z * lo m u  ż a ł o b y  
przy- u l i c y  P " l - r k i e j  p(ul L .  9  n a  mie-j.-.(.e  ̂
wi&eziiCfft) ^ -p o e z y n k u  o d b ę d z ie * ;  s i ę  w  nie-
dzii-b: ćm ią j -I m ari-i. b. r. o m n lk in ió  8  pti 

j.olu-liiin.
S u  ten  s n a d n y  obr/.ęd tv gliTmi-Jm żalu 
])ozof;|a;i J ó r k a ,  /.ię«: i ryidzina z.ąuamza 

Kj-e-wii-|G''I'- Tj''/.yjació! i 'Znajomych.

y i .y .  swieto- żalo 'm e odprawione zostaną 
pr/i zwlo ktisji w soboię  dnia 2, marca u 

godzinie 9 ran:').

N  a b o ż e ń s t  w  o  ‘f a ł o b n e
odiied/.ie Tie v., wtul' ,k dnia 9 b. m. 0 gu- 
ilziide 9 ram i w ko.T-a-le Ci).  Kapueytiów.

-  . . . ___________ " " ----------------   ̂ t
O B R A Z Y :  I ■ iiirki, *1. K o s s a k a ,  K o ts is a ,  Yvilltiey 
w icza  Malc; ew skiegi)  i -m in ia tu ry  sprzedani lub za.  
mieni - na i r !<>e polskie o b r a z y  m iędzy g o d z in ą  1 
«.o p o ł u d n i ' :  H O T E L  E l  R O K E.1S K 1,  p ok ój  N r  17.
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